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„Nowa Reforma" wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych. 
P  r e n u  m  e r a t a  w y n o s i :

r o c z n ie :

•W m i e j s c u ..........................................24 koron
W Austro-Węgr. z przesyłką poczt. 32 „
W Państwie Momieckiem . . . .  40 r
We Włoszech. Francyi. Anglii. Belgii.

Szwajcaryi, Turcyi i inn. krajach 48 L
Oddzielny numer (z ostatnich trzech dni) kosztuje 10 h., z przesyłką pocztową 1 ?  h.; 
we Lwowie w Bierz* dzienników A. Olszewskiego ulica Kilińskiego 2 < Plohna, ul. Karola Lu­
dwika 9, do nabycia po 12 h Prenumerate przyjm uje sin tylko na cały miesittc. 
Listy z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę'i ogłoszenia (inseraty) uprasza się 
nadsyłać franco do Administracyi rŃ. Reformy11 w Krakowie, — Listów meiiankowp.nych

nie przyjm uje się. 
llekopisóu> nadsyłanych Itedakcya nie zwraca.

A d r e s  B e d a k o y l  1 A i m l m s t r a o y l : ,H R e f o r m a 1' u l. J a g ie l l o ń s k a  10. 
T e le fo n  B e d a k o y l  B r  K I,  A d m in i s t r a o y i  401.

NOWA

REFORMA
Prenum eratę przyjm ują:

z a m le j s o o w ą : Administracya „Nowej Reformy" i wszystkie urzędy pocztowe; m le jso o -  
w ą :  Administracya „Nowej Reformy". — Główna trafika w R; nkn. — Agencya J. Bop-asa 
i A. Salomonowej, plac Maiyacki 2. — Handel St. Karlińskiego, Sukiennice. — Handel 
Kretschmera. Rynek, — Handel J. Ekiera, nl. Karmelicka 18. — Z a m le ,a o o w ą  p re n u ­
m e ra tę  1 o g lo a z e n ia  przyjmują: Biura dzienników: we L w o w ie  Ludwik Plohn, nl. Ka­
rola Ludwika Tl, S. Sokołowski. — W  P r z e m y ś lu  Heszeles. — W  J a r o s ła w iu  L. Strassberg. 
W  W ie d n iu  pp. Haasenstein & Vogler (także w Hambnrgn. Frankfurcie nad Menem, Berlinie, 
Lipsku, Bazylei i Wrocławiu). —.A. Oppelik, R. Mosse (także w Berlinie Hamburgu, Monachium 
i Ń .rymDerdze). — Hermann Goldschmied, M. Dnkes Nachf., H. Schalek, J. Lianneberg. — 

W  P a r y ż u  Societć Mutueile de Publicitć A. L o r e t t e ,  directenr, Rue Caumartin, 61. 
O g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmuje administracya, Kraków, Jagiellońska 10, za opłatą od miejsca 
wiersza drobnen pismem (petit) ze pierwsz’. raz 20 h, za każdy następny raz po 10 h. — N a d e ­
s ła n e  po 60 h od wiersza za każdy raz. — N e k r o lo g ia  po 50 h od wiersza. — G ło s y  p u b llo z n e  
po 2 kor. od wierszą, układ tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany pierwszy raz 40 h następny po 
20 h od wiersza.— Ż a łą o z n lk l  do „N. Reformy “ (prospekty cy'kularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje 
się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla, zamiejscowych, a 1 kor od 100 egz. dla miejscowychprennm.

Należy tość należy naprzód nadsyłać przekazem pocztowym.

Znown zwyciężyliT
Kraków. 16 Listopada.

Grobowem milczeniem przyjęła lwowska Rada 
miejska sprawozdanie prezydenta Małachowskie­
go z posłuchania deputacyi u prezydenta mini­
strów, Koerbera. Odpowiedź, jaką deputacya z 
ust przedstawiciela obecnego rządu otrzymała, 
ubliżała powadze deputacyi, w której skład 
wchodzili reprezentanci Koła polskiego i lwow­
skiej Rtdy miejskiej. Na przedstawioną przez 
prezydenta Małachowskiego sprawę udzielenia 
stolicy kraju subwencyi. tylokrotnie przez rząd 
centralny prryrzeozonej, nie dał znmr^prezy- 
dent Koerber odpowiedzi bezpośredniej, lecz 
udzielił najpierw prezydentowi lwowskiemu pe­
wnego upomnienia w formie rady, że Lwów 
mógłby się przedewszystkiem pozbyć tych ży­
wiołów, które wywołały niedawno pożałowania 
godne wypadki. („Die Stadt Lemberg kónnte 
sich der Elemente entledigen, welche unlangst 
qto bedauerlichen Vorfalle hervorgerufen ha- 
ben“ ). Dopiero po tej uwadze, najmniej w tym 
wypadku właściwej, dodał p. Koerber, że sto­
sunki finansowe państwa są w obecnej sytua- 
cyi ta k  c i ę ż k i e  i t r u d n e ,  że jakkolwiek 
serdecznie się interesuje stolicą kraju i na roz­
woju jej nader mu zależy, nie może w tej 
chwni dać ż a d n e g o  i n n e g o  p r z y r z e c z e ­
n i a ^  jak tylko, że sprawy poruszone w me- 
moryale rozpatrzy i starać się będzie rzecz 
życzliwie (wohlwollend) traktować.

Taką odpowiedź daje prezydent rządu depu­
tacyi, na której czele stał sam Eksc. Jawor­
ski, właściciel wysokich orderów, tajny radca 
cesarski, prezes Koła polskiego, które tyle rzą­
dowi świadczyło i świadczy posług. Ciekawi- 
śmy, czyby tensam p. Koerber ośmielił się coś 
podobnego powiedzieć deputacyi, którąby mu 
przedstawił p. Schoenerer, Kaiser, lub Pacak, — 
a gdyby się w ten sposób znalazł wobec przed­
stawicieli klubu czeskiego, lnb jednego z nie­
mieckich, spotkałby się z odpowiedzą dosadną 
i wyczerpującą... na jednem z najbliższych po­
siedzeń Rauy i*aństwa.

Odpowiedź p. Koerbera była wprost lekce­
ważącą, o ile dotykała sprawy subwencyi dla 
Lwowa, a niewłaściwą, o ile zawierała uwagi 
na temat rozruchów rzekomo „robotniczych". 
P. prezydent miał przecież przed sobą naczel­
nika władzy a u t o n o m i c z n e j ,  która od nie­
go bezpośrednio nie jest obowiązaną przyjmo­
wać wskazówek i nauk, i której przedstawi­
ciel nie po to do Wiednia przyjechał, aby te 
nauki usłyszeć, lecz aby przypomnieć rządowi, 
że nie spełnił on kilkakrotnie zaciągniętych 
wobec Koła polskiego i pośrednio wobec mia­
sta Lwowa zobowiązań. Cała deputacya, zło­
żona z pp. JaworsJ :ego, Romanowicza i Mała­
chowskiego, nie przychodziła ' z petycyą, lecz 
z wekslem, wystawionym przez rząd, i żądała 
jego wypłaty.

Jak to Dowiem prezydent Małachowski na 
posiedzeniu lwowskiej Rady miejskiej onegdaj 
przypomniał, jnż w r. 1872, gdy w parlamen 
cie uchwalano bajeczne sumy ua inwestycye 
Wiednia, oświadczył minisier Bacąuehem po­
słom polskim i czeskim, że  p o  W i e d n i u  
p r z y j d z i e  k o l e j  na  P r a g ę  i L w ó w .

Rzeczywiście też Praga już w r. 1897 otrzy­
mała 4 miliony koron, obecnie przeznaczono 
dla niej 16 milionow koron na inwestycye. 
Lwów słał jeden memoryał po drugim, zrujno­
wał się na inwestycye, wykonane za pożyczane 
pieuiądze, —  a dzisiaj z jaką spotyka się od 
rządu odpowiedzią?

Oto prezydent Koerber każe mn się „pozba­
wiać" żywiołów wołających o pracę, której 
miasto dać im nie może, bo rząd nie spełnia 
wobec niego swoich przyrzeczeń, —  potem za­
strzega się p. Koerber, że, co najwyżej, „ży­
czliwie" tiaktować będzie sprawy, poruszone 
m memoryale

Szkoda wielka, że p. Małachowski nie zażą­
dał od przedstawiciela rządu informacyi, w j a- 
k i  to  s p o s ó b  miasto Lwów ma „pozbywać 
się" tych lub owych żywiołów, które wywołują 
„pożałowania godne wypadki" ;— bo inne mia­
sta austryackie, jak, nie daleko szukając, Ins- 
bruk, Litawa, no, i sam Wiedeń, nie dostar­
czają mu w tym względzie pouczających przy 
kładów. I szkoda także, że Eksc. Jaworski nie 
postawił sprawy w świetle właściwem i nie o- 
świadczył, że tutaj nie o to idzie, czy p. Koer­
ber raczy łaskawie rozpatrzeć przedłożony mu 
memoryał i traktować go życzliwie, —  lecz o 
to, aby rząd obecny spełnił zobowiązania swo­
ich poprzedników i swoje własne w tej spra­
wie. P. Koerber pomieniał na jwidoczniej role, —  
a Eksc. Jaworski nie przypomniał mu tej, ja­
ka tutaj jedynie z gry dla niego wypadała.

Postawa, jaką p. Koerber zajął w tej spra­
wie, j e s t  t a k ż e  j a k  n a j g o r s z y m  h o ­
r o s k o p e m  d l a  ż ą d a ń  m i a s t a  K r a k o ­
wa  o s u b w e n c j ę  i n w e s t y c y j n ą .  —  
A wszystko to razem wziąwszy, trudno oprzeć 
się wrażeniu, nad wszelki wyraz przykremu, 
jakie odnosi się z całej tej sprawy. Koło pol­
skie nie ma wobec rządu za grosz powagi, 
lekceważone jest przez niego w sposób wprost 
ubliżający — a to odbija się na wszystkich in­
teresach naszego kraju.

Jeżeli teraz, gdy parlament nie jest jeszcze 
uruchomiony, gdy znowu rząd umizga się do 
Koła polskiego, aby mu pomogło do uchwalenia 
budżetu, ba, do narzucenia Izbie nowego regu­
laminu — jeżeli teraz, powiadamy, rząd w taki 
sposób odzywa się do deputacyi polskiej, na 
której czele staje sam prezes Koła: to cóż bę­
dzie dopiero potem, gdy ten rząd budżet mieć 
będzie w kieszeni, a nowym regulaminem ści- 
śuie parlament5!

Konserwatywna większość Koła, w sprawie 
subwencyj inwestycyjnych dla Lwowa i Kra­
kowa, znowu świetne odniosła zwycięstwo!

KoresDonaencya „Nowej Reformy".
Warszawa, 14 listopada.

(Nowa -ozdoba11 Warszawy. —  „Prawosławna wieża ci­
śnień11. —  System ucisku. —  Czertkow a policmajsier. —  
Cenzura. —  Czertkow a Puzyrewski. —  Reforma teatrów 
rząoowych. —  Ankieta teatralna. —  Awam. p. Śliwińskie­
go. —  Dymisyc w teatrze Rozmaitości. —  Decyzya Czert- 
kowa. —  Teatr rosyjski. —  Niebezpieczne prądy lite­

rackie).

Przybyłemu do Warszawy rzuca się w oczy,

zwłaszcza gdy przechodzi Krakowskiem Przed­
mieściem, szeroko rozsiadły gmach na dawnym 
tak pięknym i tak pamiątkowym Placu Saskim. 
Gmachem tym, postawionym przez Moskali, a
0 ile fuudamentalnie, niby twierdza jaka, bu­
dowanym , o tyle brzydkim i niesmacznym, 
jest nowy prawosławny sobór, który miał świad­
czyć o utrwaleniu się rosyjskości w Warsza­
wie, a świadczy tylko o braku gustu i o kul- 
turnej dzikości tych. co podobne monstrum 
mogli wybudować i jeszcze się niem szczyc'ć. 
Kopuły soboru, szersze znacznie u nasady niż 
ich murowana podstśwa, zwężają się kończa- 
sto ku górze i wyglądają jak gigantyczne ja­
kieś brukwie, a ponieważ są grubo wyzłocone, 
lśnią się ordynarnym blaskiem świeżo wyczy­
szczonych samowarów.

Obok gmachu wznosi się samotna, wysoka 
budowla, również uwieńczona złotą brukwią na 
szczycie. Na pierwszy rzut oka niewiadomo, 
czy to minaret, komin fabryczny, wieża, czy 
co innego ? W istocie zas jestto soborna dzwon­
nica, .stosownie do obrządku wschodniego, od­
rębna od świątyni. Istnieje już w Warszawie 
jedna kształtem podobna budowla, jest zaś nią, 
t. zw. , wieża ciśnień" przy wodociągach war­
szawskich, na której szczyt wypompowuje się 
wod^, cŁerpauą z Wisły i przepuszczoną potem 
przez olbrzymie filtry, aby z wysoko położone­
go rezerwoaru puścić ją z odpowiedniem ci­
śnieniem na miasto. Owoż typowy dowcip war­
szawski w lot pochwycił wspomniane podobień­
stwo i dzwonnicę przy cerkwi na Placu Saskim 
nazwał „prawosławną wieżą ciśnień".

Ta prawosławna wieża ciśnień jest też dość 
trafnym obrazem systemu, wedle ktorego ucisk 
polityczny na naszem społeczeństwie się spra­
wuje. Generał-gubernator, to niby kopuła zło­
cona, ciążąca nad wszystkiem. a kamienie, 
które tem bardziej cisną, im niżej są położone
1 im większego nacisku same z góry doznają, 
to jego podwładni. Kto w złoconej kopule za­
mieszka, w  gruncie rzeczy jest obojętuem; sy­
stem pozostaje tensam i ucisk prawie bez zmia­
ny. Są jednak pbwne rzeczy w charakterze 
Każaegoczesnego wielkorządcy warszawskiego 
i w stosunku jego do podwładnych, które od­
bijają się na społeczeństwie poJskiem zmiana­
mi, jeżeli nie w sile, to w jakości owego u- 
cisku.
■ Co do generał-gubernatora Czertkow a, to już 
w poprzednim liście zaznaczyłem, że jestto ty­
powy rnsyfikator, któryby jednakże chciai o- 
dziedziczyć po Imeretyńskim sławę sprytnego 
dyplomaty i .podtrzymywać w społeczeństwie 
polskiem rozłam, wytw orzony przez prąd ugo­
dowy.

Rządy jego, w porównaniu z rządami księcia 
Imeretyńskiego, odznaczają się chyba większą 
samodzielnością, a zarazem samowolą policyi, 
podczas gdy bowiem ks. Imeretyński trzymał 
policmajstra zawsze z daleka od siebie i da­
wał mą uczuć, że jest jego zwierzchnikiem, —  
obecny generał-gubernator wprost go fawory­
zuje i chętnie się nim wyręcza. Dawniej też, 
jeżeli dzienniki zamieściły jakąś notatkę o nad­
użyciach policyi, to wprawdzie cenzura ją skru­
pulatnie skreślała, a'e skreślone ustępy szły do 
generał-gubernatora, który nieraz bardzo suro­

we zarządzał śledztwa; obecnie zaś, ani mowy 
aby się można było na bezprawia policyjne po­
skarżyć.

Cenzura dzisiejsza jest też w Warszawie su­
rowsza, a jeżeli mniej bywa złośliwych szykan, 
to jedynie dla tego, że w zarządzie jej są lu­
dzie osobiście dość porządni. Ciężej spoczęła 
obecnie ręka cenzury na „Gazecie Warszaw­
skiej". Ktoś fałszywie zadenuncyował drukują­
cą się w jej feletonie powieść, jakoby miała 
ukryte tendencye patryotyczne i za to „Gaze­
tę" cofnięto do „pierwotnego programu". Po­
nieważ zaś przed stu z górą laty wiele dzia­
łów z dzisiejszego aziennikarstwa nie istniało, 
można sobie wyobrazić jak dotkliwe jest to o- 
graniczenie. „Gazecie Warszawskiej" —  która, 
nawiasem przypomniawszy, jest najstarszym 
polskim dziennikiem — zabroniono np. obecnie 
zamieszczania feletonów, a cenzura kreśli w 
całości Dajniewinniejsze artykuły literackie i 
ekonomiczne, powiadając, że są „nie po pro­
gramu".

Ostatecznie nie jest to winą cenzorów, któ­
rzy spełniają rozkaz z góry dany. .ale i dziś 
zdarzają się czasem wybryki cenzorskie, przy­
pominające dawne wj stępy, które cenzurze ro­
syjskiej zapewniły trwałą rubrykę w dziejach 
humorystyki. Np. pewna kawiarnia wydruko­
wała i przesłała do ocenzurowania spis napo­
jów, w którym był między innemi pomieszczo­
ny „poncz roval“ . Cenzor zaś przekreślił słów­
ko „roya!" (królewski) a wpisał w jego miej­
sce „imperial" (cesarski). Nikt nie przypuści, 
aby to byl człowiek tak og-aniczony, iżby przy- 
pnszczał. że „poncz królewski" może odbudo­
wać Polskę, postępku jego więc niepodobna 
wytłumaczyć inaczej, jak dziką chęcią pokaza­
nia swej władzy nawet na drobiazgach.

Szczególny antagon.zm istnieć ma pomiędzy 
generał-gubernatorem Czertkowem a jogo sze­
fem sztabu, generałem Pnzyrewskim, człowie­
kiem, niezaprzeczenie wysoko inteligentnym i 
nie pozbawionym osobistych zalet. Jedni twier­
dzą, iż przyczyną antagonizmn jest to, że ge­
nerał Puzyrewski dość st&nowczo lubi wypo­
wiadać swe zdanie, czego znów nie znosi ge­
nerał Czertkow, uważając to za ni rzucanie 
sobie woli, ma więc w takich razach robić 
wprost przeciwnie. Wedle innych, generał Pu­
zyrewski jest upatrzony na przyszłego war­
szawskiego generał-gubernatora, a, Czertkowa 
powołano tylko, abj mu torował drogę, co on 
czując i wiedząc, gdzie może, podstawia nogę 
swemu domniemanemu rywalowi.

A generał Puzyrewski' ostatniemi czasy dał 
niemałe o sobie mówić Warszawie, powołany 
bowiem został na przewodniczącego komisyi, 
której zadaniem było zająć się reformą tea­
trów warszawskich.

Chodziło o zmniejszenie zbyt wielkich defi­
cytów, których rząd nie chce pokrywać, a w 
związku z tem miano mówić o zredukowaniu 
zanadto kosztownej włoskiej opery i o pod­
niesieniu poziomu w dramacie. Sprawy te, rzu­
cone na lep polskiemu ogółowi, do takiego sto­
pnia zawróciły głowę niektórym literatom, że 
w usłużności względem generała Puzyrewskie- 
go ■ w pochwałach stanowczo. . .  przekroczyli 
dozwoloną granicę.

Reforma jeduak bardzo rychło poszła drogą 
bańki mydlanej. Generał Puzyrewski, śladem 
wszystkich generałów, którzy zaledwo zetknęli 
się urzędowo z teatrami warszawskiemi, za­
czynali swe urzędowauie od protegowania upa­
trzonych żeńskich sił artystycznych —  zainte­
resował się bardzo żywo karyerą teatralnej 
subretki p. Łaskiej. I nagle p. Łaska stała się 
osią, około której obracają się wszystkie spra­
wy teatralne i cała reforma. Grywa ona mia­
nowicie podrzędne role w „Teatrze nowości", 
dawniejszym „Małym", skazanym na operetki 
i farsy. Marzeniom zaś jej byłoby przejść do 
..Rozmaitość'", co w całym świecie aktorsKim 
polskim uważane jest za najwyższy dostępny 
awaDS. Ponieważ jednak Mahcmet nie chciał 
przyjść do góry, postanowiono zrooić tak, aby 
góra przyszła do Mahometa, czyli sprowadzić 
oba teatry pod jeden dach, aby p. Łaska tem- 
samem bez przeniesienia znalazła się w „Roz­
maitościach". Postanowiono też, że dyrektorem 
tak połączonej trupy zostanie p. Śliwiński, ao- 
tychczasnwy reżyser „Teatru nowości". —  Ró­
wnocześnie powstał zamiar wyrzucenia na bruk 
całego szeregu starszycn aktorów.

Odium jeduak tej całej sprawy było zbyt 
wielkie, zapragnięto więc, wedle zwyczaju, 
zrzucić je na reprezentantów społeczeństwa 
polskiego. Zwołano zatem ankietę z głosem do­
radczym, do której zaproszono niemal wszyst­
kich recenzentów teatralnych i niektóiyoh in­
nych wybitnych literatów, aby im przedłożyć 
obie wymienione sprawy.

Objawiła się jednak niespodzianie opozycya 
na ankiecie. I kiedy podczas obrad poroszono 
myśl zrobienia dyrektorem administracyjnym 
połączonych irup: „Nowości" i „Rozmaitości" 
p. Śliwińskiego, jeden z recenzentów podniósł 
wątpliwość, czy p. Śliwiński dorósł do tak wa­
żnego zadania

—  Przecież pan generał —  mówił —  nie 
z^ob’  pierwszego lepszego pułkownika odrazu 
szefem sztabn generalnego.

—  Dlaczego nie? —  odparł generał Pnzy- 
rewski. —  Przecież Napolbon przeszedł taką 
karyerę bez poprzednich stndyów prakty­
cznych

—  Ale był Napoleonem! —  wtrąci! osiwiały 
w pracy inny literat.

Z ankietą jedn*ak niewiele się liczono i dziś 
nie ulega wątpliwości, że p. Śliwiński wspo­
mnianym dyrektorem zostanie. —  Swoją drogą 
jest to człowiek bardzo sprytny i —  jak jego 
zwolennicy zapewniają —  zdoła się zoryento- 
wać w sytuacyi, tak, aby bez specyaluych, 
głębszych studyów, przep-owadzić dramat na 
drugi brzeg deficytu. —  Inni jednak nie mogą 
mu darować osooliwej p^olekcyi za której przy­
czyną osiągnął karyerę.

W  drugiej kwestyi postąpiono ostrożniej i 
przedłożono ankiecie tylko ogólnikową kwestyę 
oszczędności, a ankieta Uznała je w zasadzie 
za potrzebne.

Zaraz też potem rozdano szereg dymisyi sta­
rym aktorom, którzy po kilkadziesiąt lat wy­
służyli, & którzy nie mając zapewnionej eme­
rytury, żyli z drobnych pensyj. po 40 i 30 ru­
bli nieraz, jakie mieli przy teatize zapewnione. 
Tak oddalić postanowiono pp Micińską, Kro-

Z uwag pesymisty.
(Ukradli głowę —  Złodzieje dawniej, a dzisiaj. —  Upadek 
defraudantów i złodziei „minorum gentium11. —  Rozmowa 
o głowie skradzionej i o głowach na karku. —  Teorya 
Schenka rozwiązana w Jaśle. —  Pościg za psotnikier i 
oLawa o płeć. —  Kto będzte prezydentem mias'..1 Krako­
wa? —  Konkurs na starszego naucz|ciela w Wrześni i 

na oprawcę miejskie!
ii zgcieis
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dzięki opatrznościowym rządom kliki stańczy­
kowskie,, i nadużyciom wyborczym starostów 
galicyjskich, świadczy niebywały w kronikach 
kryminalnych naszego kraju fakt skradzenia... 
głowy ludzkiej.

Ciężkie na porządnych złodziei nadeszły cza­
sy. Dawniej mógł pierwszy lepszy rzezimieszek 
nabrać sławy europejskiego złodzieja, gdy wy­
ciął przechodniowi kieszeń, zgrabnie zeskamo- 
tował zegarek, wytrychem dobrał się do drzwi 
sklupn, a w nim do dębowej skrzyni z pieniądz- 
mi. Cywilizacya X IX  wieku przekazała już 
Europie nowy rodzaj kradzieży, zwanych „de­
fraudacjami". I z początku robiło to Wielką 
furorę, gdy kasyer banku lub instytncyi publi­
cznej okradł swoich pracodawców na 10 lub 
20 tysięcy złr. i drapnął, gdzie pieprz rośnie. 
Dzisiaj sensacya zaczyna się dopiero od milio­
na koron, —  i dlatego nędznych defraudantów, 
co tam złakomili się n. p. na marnych parę 
kroć sto tysięcy koron w jakieinś Towarzy­
stwie nbeznieczeń, nawet nikt nie szuka.

Kradzieże zegarków, futer, butów, paltotów, 
poduszek i t. p. pozostawiono proletaryatowi 
złodziejskiemu. Porządny złodziej, zwany „de- 
frandantem", nigdy do tak marnej roli złodziej­
skiej się nie zniży.

Niestety, kraj nasz zubożał do tego Stopnia, 
że defraudacye w większym stylu zupełnie w 
łeb wzięły. Ukradnijże milion, kiedy go niema, 
ba. nawet do kilkukroć dawno się już nikt nie 
dobrał właśnie „z powyżej wzmiankowanego po­
wodu". Policya jest wskutek tego w rozpaczy, 
bo z natury rzeczy zajmować się musi drobne- 
ni, pospolitem, kradzieżami motłochu, o któ­

rych, oprócz krouikarzy „Czasu", żaden inny 
reporter srazeciarski nawet słyszeć ni« chce. 
Musiał jednak i ten gatunek złodziei „mino- 
rum gentium" okropnie zejść na psy. kiedy 
już targnęli się na przedmiot, do którego nikt 
nie zdawał się żadnej dotąd przywiązywać 
wartości, bo nikt śię na niego dotąd nie zła- 
komił.

Łatwo każdy zrozumie, kto ma głowę na 
karku, ze mam tutaj na myśli głowę jakiegoś 
poczciwca, skradzioną w prosektoryum Uniwer­
sytetu .'agiellońskiego. Biedaczycko me pizy- 
pnszczał może za życia, żo jego głowa coś 
wal ta, bo byłby ją z pewnością sprzedał sam 
i nie czekał, aż mu ją po śmierci ukradną. —  
Trzeba jednak i to na częściowe, niebacznego 
właściciela skradzionej głowy, usprawiedliwie­
nie powiedzieć, że żjieca głowa posiada nie­
raz niczem niewytłomarzone bardzo wysokie 
„pretium afectionk", gdy za drugą, również 
porządną i twardą, jak tamta, nikt nie chce 
dać tyle, aby za to żołądek wyżywić. Najwido­
czniej nawet śmierć nie równa głów ludzkich, bo 
jednych wartość podnosi do tego stopnia, że 
je aż kradną, a drugie skazuje na zwykłą w 
grobie poniewierkę.

— Słyszał też Pan, Panie Redaktorze, — 
zagaduje mnie na linii A -B  jeden z obywa­
teli, gdym się w południe wygrzewał na słoń­
cu —  podobno ukradli głowę ludzką!

Pomacałem się, dla pewności, po własnej, 
i przekonawszy się, ze noszę kapelusz na zu­
pełnie właściwem miejscu, odizekłem stano­
wczo:

—  To chyba nie moją, więc nie będę jej po­
szukiwał.

—  1 nie moją także —  odpowiada obywa­
tel —  ale nie o to idzie. Radbym tylko do- 
wieazieć się od Pana, jako gazeciarza, na co 
też komu przydać się może cudza głowa?

—  Hm, mój Panie —  odpowiadam — a dla­
czegóż Pan pierwszy sięgasz do mojej głowy, 
zadając mi takie pytanie?

—  Ależ bo Pan schodzisz na zupełnie inny 
przedmiot; co innego przecież głowa żyjąca...

—  Ba, i nietylko co innego, ale każda jest

inna. Nieraz głowa zdaje się, jak każda inna: 
włosy, nos, broda, wąsy; ot sobie głowa prze­
ciętnego filistra. A co tam za rozum! Np. dr 
Schenk aż bzika małesro aostał i katedrę pro­
fesorską postradał a nie mógł dociec, jak to 
się dzieje, że ktoś urodził się chłopcem, a nie 
dziewczjnką i naodwrót... Zdaie się baga­
tela — a tu ani rusz. Tymczasem jakiś do­
wcipniś w Jaśle, co najwidoczniej inną od dra 
Schcnka miał głowę, na poczekaniu wyborcom 
płeć pozmieniał.

—  Co Pan mówisz? Bój się Boga, Redakto­
rze!

—  Ha, mówię. com czyi ał w druku, więc 
musi być prawdą. W Jaśle przy wyborach sej­
mowych z pana aptekarza zrobiono panią apte- 
karzowa., a z pana adjunkta sądowego panią 
adjunktową sądową.

—  A to śliczna historya —  powiada wido­
cznie wylękniony mój towarzysz. —  Niechby 
tak w Krakowie zaczęli nam przy wyborach 
płeć zmieniać —  to całuję rączki; nogi za pas 
i jazda. Tegoby jeszcze brakowało, żeby czło­
wiek nie był pewny...

Uspokój się Pan, Ł ochany Panie, —  mó­
wię nietylko p. namiestnik przyrzekł, że 
wytropi psotnika jasielskiego, ale wdał 
siQ w to sam pan prezydent ministrów, Koer­
ber, i solennie zapowiedział, że winny będzie 
wyśledzony i nawit ukarany, a Eksc. Jaworski 
solennie oświadczył, że im przeszkadzać nie 
będzie. A jak p. namiestnik tak powie, prezy­
dent gabinetu na to pieczęc przyłóżj, a Eksc. 
Jaworski jeszcze ją przyciśnie, to już Pan mo­
żesz i o wybory i o płeć swoją zupełnie być 
spokojnym.

Na ten temat —  t. j. na temat wyborów, raz 
wpadłszy, tak zacietrzewiliśmy się, żeśmy obaj 
prawie własne głowy potracili, zupełnie zapo­
mniawszy o głowie skradzionej. —  Bo podczas 
gdy ja przepowiadałem, że p. Lec wszelkich 
dołożj sił, aby spłacić weksel honorowy i swe­
go kompaniona, dra Horowitza, zrobi prezy­
dentem miasta Ki akowa, to mój towarzysz, zu­
pełnie jaż o płeć swoją spokojny, argumento­
wał, że spółka Leo-Horowiuz-Hirsch Landan

na prezydenta krakowskiego sprowadzi eks-de- 
legata p. Laskowskiego, kiedy z takiem żalem 
go żegnano i tyle wielkich, dotąd ukrytych, 
dopatrzono się w nim zalet urzędniczych i oby­
watelskich.

Już było trochę z południa, gdyśmy wyszli 
od Wentzla. — bo zapomniałem dodać, że wśród 
tego zacietrzewienia niechcący zawadziliśmy o 
handel „pod obrazem" — i nie tylko nie roz­
strzygnęliśmy kwestyi skradzionej głowy, prze­
mian płciowych i wyboru prezydenta miasta 
Krakowa, ale straciliśmy troszeczkę za wiele 
czasu, którego cząstkę przeznaczyłem na spi­
sanie dzisiejszych „uwag pesymisty".

Byłem więc, jak to pięknie gdzieś napisano, 
„bardzo mile zdziwiony" gdy powróciwszy, na 
biurku rodakcyjnem znalazłem przez jamegoś 
dobrodzieja, co jakby przeezuw ał, że „pod o- 
brazem" będę miał traktat o skradzionej gło­
wie, przetłomaczony żywcem z pruskiej, urzę­
dowej „Gnesner Ztg" następujący konkurs

Z powodu zamianowania .starszego nauczyciela 
Koralewskiego z Wrześni, za położone na k-esach 
państwa zasługi, głównym referentem ministeryal- 
nym skórobitnictwa szkolnego, *) rozpisuje się na 
jego miejsce

Ko nkur s .
Kandydat winien wykazać się studyami. przez 

ustawę państwową z dnia 15 września 1865 r. okre- 
Ślonemi, co najmniej pięcioletnią praktjką nauczy­
cielską w jeduej ze szkół okręgu regencyjnego po­
znańskiego lub bydgoskiego, i co najmniej dwule­
tnią praktygą u jednego z oprawców większych 
miast (Oprawca, zwany także „hycel").

W  szczególności wymaga się od kandydata, któ­
ry musi wykazać się autoryzowanem świadectwem, 
że zapisany jest do towarzystwa E. K. T., aby miał

*) P Kora'ewski, bohater toczącego się w Gnieźnie 
o „bpŁt polski" procesu, wykazał się wymierzeniem 
dzieciom polskim w czasie od 20 maja 1900 r. do 20 
ma^a 1901 r. IU9I, a w czasie od 20 maja do 9 wrze­
śnia d r. 744 kar cielesnych. Tą liczbą kar cielesnych 
nie są objęte dokonane przez tego zacnego i ulturnika 
rozdzierania ust opornych dzieci polskich, nie chcących 
mówić po niemiecku a dokonywane, w miarę potrzeby, 
bądź jedną tylko ręką, bądź oboma naraz. Przyp. red.

nabytą wprawę w wymierzaniu dzieaiom plag naj­
boleśniejszych w stosunkowo najkrótszym czasie. 
Mianowicie wykazać się musi poświadczeniem. dele­
gata ministerstwa oświaty, jako naocznego świadki., 
że w przeciągu goaziny jest w stanie odliczyć 120 
plag cięż»zych, 180 mniejbzych. a niezależnie od 
tego, bądź jedną ręką, bądź oboma naraz, rozdzie­
rać gęby polskim uczniom i uczennicom, nie chcą­
cym mówić po niemiecku, lub mówiącym tym języ­
kiem niepoprawnie.

Pierwszeństwo mieć będą kandydaci, którzy od­
byli nadto także praktykę u jednego z uprawnio­
nych katów pruskich i pomagali mu przy ucinaniu 
głów zbrodniarzy, — naturalnie przypuściwszy, że 
posługi te spełniali z właściwą praskiej naturze do­
kładnością, energią i zimną krwią.

Z posadą głównego nauczyciela w Wrześni ze­
zwala zarząd okręgowy szkolny połączyć, ze wzglę­
du na wyjątkowo kulturalne znaczenie szkoły w 
tem mieście, zyskowną Dosadę oprawcy m iejsk iego 
(„Wasenmeister, Schinder, Feldmeister"). Z posadą tą, 
oprócz stałej pnnsyi w kwocie 600 marel rocznie, 
połączone są następujące pobory:

aj za złapanie każdego psa bez znaku ochronnego, 
2 marki;

b) za zabicie t aidego psa, nie wykupionego przez 
właściciela, 1 markę, skórę i sadło, — mięso biorą 
pomocnicy;

c) za złapanie kota 50 fenigów.
Bliższe obowiązki oprawców miejskich przeglądać 

można w główtiem biurze regencyjnych zarządów 
oświaty publicznej w Poznamn i Bydgoszczy, w go­
dzinach urzędowych. Tam zasiągać zechcą także 
kandydaci bliższych informacyj o kulturnej misy i 
nauczycieli niemieckich w tych okręgach regencyj­
nych, i tam należy wnosić, za pośrednictwem od­
nośnej władzy, udokumentowane podania na posadę 
starszego nauczyciela w Wrześni.

Gniezno. 15 listopada 1901.
m. p Fritz Schweinke. 

No, no... pomyślałem, ktoby przypuszczał, że 
pruska pedagogia potrafi pogoazić tak sprze­
czne zawody!

M. K.
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gólskiego, Hryniewiczową i innych. Rozpacz 
zapanowała w aktorskim światka, a niektórzy 
zagrożeni utratą chleba jgłośno zapowiaaali, że 
niepozostaje^im nic innego, jak rzucić się do 
Wisły.

Przedstawiono rzecz nowemu prezesowi tea­
trów Herschelmanowi i wskazano, że po takiem 
zredukowaniu trupy nie będzie można grać np. 
dramatów szekspirowskich, które wymagają ca­
łego szeregu rutynowanych aktorów do. rólek 
drngo i trzeciorzędnych.

—  My przecież nie będziemy grać żadnych 
dramatów, bo to się nie opłaca —  odparł lako­
nicznie Herschelmann, dając tem poznać, że 
całe zapowiedziane „podniesienie poziomu re- 
pertuarowego“ było farsą, obliczoną na obała- 
mucenie polskiego społeczeństwa.

Sprawa oparła się wreszcie o samego gene- 
rałgubernatora Czertkowa, który czy z anta­
gonizmu do gen. Puzyrewskiego, czy z poczu­
cia sprawiedliwości zadecydował, że nie mo­
żna pozbawiać chleba ludzi starych, wysłużo­
nych i zasłużonych.

Było to tuż przed wyjazdem deputacyi do 
caia i przed galowem przedstawieniem w Skier­
niewicach. Owoż gen Czertkow postanowił ró­
wnocześnie, że do Skierniewic pojedzie tylko 
balet i śpiewacy operowi z „Teatru Wielkie­
go", a wbrew pierwotnemu planowi nie poje­

dzie operetka. I w ten sposób p. Łuska nie 
miała sposobności zaprezentowania się przed 
carem.

Tak więc cała szumnie zapowiadana refor­
ma zeszła do poziomu zakulisowej intrygi, a 
jeżeli Warszawa doczeka się w zakresie tea­
trów, j ikiej nowości, to chyba stałego teatru 
rosyjskiego, który na razie usadowił się w 
„teatrze letnim" wykaizonym poprzednio przez 
pepe, po polskich przedstawieniach...

Kiedy w pewnem towarzystwie dano wyraz 
pesymistycznemu zapatrywaniu na sprawę tea­
tralną, rzucając przypuszczenie, że Rosyanie 
może posuną się do zniesienia Dolskiego sub­
wencjonowanego przez rząd teatru, pewien wy­
trawny znawca stosunków odpowiedział:

—  Niema obawy! Skręciliby tylko bicz na 
siebie, bo społeczeństwo warszawskie, które aż 
do przesady interesuje się dziś teatrem, wtedy 
z konieczności zwróciłoby swoją energię w in­
ną, mniej dla nich pożądaną stronę.

I w tem jest trafne ocenienie sytuacyi, które 
podzielają car i jego doradcy. A dodać należy, 
że wedle innej wersyi powiedzenie carskie do 
p. Kronenberga o sztuce, która „odwraca umy­
sły od rzeczy niepożądanych“ , miało się odno­
sić nie wyłącznie do robotników polskich, ale 
wogćie do polskiego społeczeństwa, i że z tego 
stanow.ska car miał nawet chwalić założenie 
„Filharmonii",

Tak czy owak było powiedzianem, sens zo­
stanie tensam, a dowodzi, że w Warszawie 
stanowczo przesadzam, robiąc aż niemal święto 
narodowe z przedsiębiorstwa tak niewątpliwie 
chwalebnego, jak „Filharmonia", która jednak 
niczem nie jest, jak —  przedsiębiorstwem. —  
Dowodzi tek to, dla kogo jest szkodliwym, a 
koma wychodzi na pożytek rzekomy „kolt czy­
stej sztuki", propagowany przez różne „Chi­
mery" i inne ekscentryczne kierunai nmysłowe 
w obecnem polskiem społeczeństwie.

Nowy proces łukatystyczny.
Podaliśmy wczoraj nazwiska 26 osób, obwi­

nionych o rozmaite wykroczenia przeciwko ko­
deksowi karnemn, popełnione we Wrześni. — 
W spisie tym przypadkowo opuszczonemi zostały 
nazwiska trzech oskarżonych, do których także 
należy Nepomncyna Pi a s e c k a ,  żona murarza, 
licząca 41 lat życia, dotąd nigdy nie karana, 
owa szlachetna kobieta, która na czele drużyny 
ojców i matek chciała się npomnłeć o katowane 
przez nauczyciela religii polskie dzieci. Prowo­
kujące zachowanie się nauczycieli i nietaktow­
ne postępowanie inspektora szkolnego wywoła­
ło demonstracye dotkniętych do żywego mie­
szkańców Wrześni, a prokuratorya skorzystała 
ze sposobności i posadziła wszystkich na ławie 
oskarżonych, chociaż całą sprawę można było 
załatwić w drodze administracyjnej. Nepomucy- 
nę Piasecką uwięziono i nie wypuszczono na 
wolność, pomimo że jest ciężko chorą i grozi 
jej zakrwawienie żołądka, na co jnż przed dwo­
ma laty była ciężko chorą.

Obok niej największym „zbrodniarzem" we­
dług aktn oskarżenia jest uczeń szewski Mu­
sielak, liczący 17 lat życia, również nigdy do­
tąd nie karany; pomiędzy dalszymi obwinionymi 
zasiada trzynastoletni nczeń szkoły wrzesińskiej 
Antoni Korzeniowski i piętnastoletni nczeń szew­
ski Aleksander W iśniewski; wreszcie 20 lat 
licząca Bednarowiczowa, która w akcie oskar­
żeni! figuruje jako panna Jerzykiewiczówna, 
ale tymczasem wyszła zamąż.

Przy stole dziennikarskim panuje wielki ścisk, 
zjawił się bowiem cały legion sprawozdawców 
pism polskich i niemieckich. Pomiędzy polskimi 
zasiadła kobieta, znana pomocnica męża w jego 
pracach publicystycznych, równie dzielna pa- 
tryotka, jak dobra żona i matka. Korespondent 
„Dziennika Poznańskiego" (Kr.) zasiadł dla bra­
ku miejsca przy osobnym stole, który jest prze­
znaczony dla wrzesińskiego inspektora szkolnego 
i jego adlatnsa w procesie radcy Wagnera. Otóż 
Wagner oświadczył, że nie chce być pod kon­
trolą polskiego redaktora i że zrobi kroki urzę­
dowe, ażeby dostać inne miejsce, a wtedy ko­
respondent „Dziennika Poznańskiego, który zre­
sztą nie wiedział, dla kogo ten stół jest prze­
znaczony, pomieniał się na miejsca z korespon­
dentem „Posener Tageblattu".

Gdy się rozpoczęło przesłuchiwanie, wszyscy 
oskarżeni zeznawali śmiało, pewnie i jasno, do­
bre zwłaszcza wrażenie zrobiła główna „gwał- 
cicielka spokoju publicznego" Piasecka, a trzy­
nastoletni chłopiec Wiśniewski pewnością siebie 
wywołał podziw. Prokurator zaraz na wstępie 
popełnił beztakt, zaczepił bowiem wiarogodność 
świadectwa lekarskiego o pobicie dzieci dlatego, 
że je wystawił dr Krzyżagórski, honorowy czło­
nek „Sokoła" wrzesińskiego! Dzielną odprawę 
dał mu mecenas p. Woliński.

Helena Piasecka w prostych wyrazach scha­
rakteryzowała dosadnie postępowanie nauczy­
ciela Koralewskiego, który jest Niemcem i otrzy­
mał nagrodę w kwocie 100 marek za „skute­

czną" naukę języka niemieckiego. „Mieszkam — 
opowiadała Piasecka — w trzecim domu od szkoły. 
Przed budynkiem widzę pełno ludzi. Przechodzi 
zapłakana córka Janiszewskiego z napuchłemi, 
krwią nabiegłemi rękoma. Na moje pytanie/co 
jej się stało, odpowiedziała, że została tak obitą 
przez nauczyciela. Przypomniało mi się, że przed 
rokiem nauczyciel Koralewski razu pewnego 
nie pozwolił niedźwiedziarzowi, który oprowa­
dzał niedźwiedzia po mieście, bić to zwierze i 
poszedł na policyę, żeby go ukarano, co się też 
stało. Więc teraz pomyślałam sobie: Niedźwie­
dzia nie wolno bić, a nasze dzieci to wolno. 
Zabolało mnie serce weszłam do szkoły, któ­
rej drzwi były jnż otwarte. Tam zwróciłam się 
do panów stojących w sieni i zapytałam się, 
dlaczego biją dzieci". W  dalszym ciągu opo­
wiadała Piasecka o przebiegu demonstracyi w 
dniu 20 maja b. r, i o swoim w niej udziale.

W jaki sposób starano się sfabrykować jak 
najwięcej winnych, świadczy zeznanie Heleny 
Bednarowiczowej. Szła do swojej ciotki p. Nie- 
mierowiczowej, która mieszka w drugim domu 
od szkoły. Przybywszy na miejsce, stanęła na 
schodkach, wiodących do domu i rozmawiała 
z kuzynką o biciu dzieci w szkole. Przyszedł 
żandarm i wezwał obie panie, ażeby zeszły z 
chodnika, a kiedy p. Bednarowiczowa odpo­
wiedziała. że stoi przecież na schodkach swo­
jego domu, żandarm zanotował jej nazwisko. 
Podobnie stało się z Balcerkiewiczem.

Z wielkim temperamentem zeznawał szewc 
Antoni Chojnacki, który opowiadał, że koło 
szkoły były takie hałasy i lamenty, jak gdyby 
powstał jakiś wielki pożar. Matki płakały, wov 
łając, że nauczyciele zabijają dzieci, a sam 
wachmistrz Kozłowicz mówił, ażeby rodzice 
wnieśli do władzy zażalenie. Chojnackiego za­
notował żandarm za słowa, zwrócone do przy­
jaciela: „Ignacy, chodź do Gawlaka, napij się 
ze mną".

W  ciągu rozprawy wywołało wielkie zdzi­
wienie, gdy radca sprawiedliwości z Berlina, 
znany hakatysta Wagner, doradca prawny in­
spektora wrzesińskiego Wintera, złożył obronę 
jako zbyteczną i powrócił do Berlina.

Piękne za nadobne.
Wojna południowo-afrykańBka dała obszerne pole 

nieprzyjaciołom Anglii i Anglików —  a do nich 
z małemi wyjątkami liczą się prawie wszystkie la 
dy europejskie — do wszelkiego rodzaju nieprzy­
jaznych manifeBtacyj. Mianowicie zaś armia apgiel- 
saa , wraz ze swymi niefortunnym: wodzami stała 
się przedmiotem ostrej krytyki i celem złośliwych 
pocisków ze Btrony praBy codziennej i fachowej na 
kontynencie. Prasa angielska, zbita .z tropa nieprze­
widzianym oporem garBtki „chłopów" afrykańskich, 
milczała d łngo, nie odpowiadając wcalr na bzczo- 
gólniej zjadliwe napaści prasy niemieckiej. W resz­
cie przebrała się miaika cierpliwości Anglików i 
postanowili odpłacić się Niemcom tąsamą monetą.

Oto n. p . , co pisze o a-mii niemieckiej współ­
pracownik „Daily Ezpress", HaleB, który dopieroco 
powrócił % teatru wojny w Afryce południowej, a 
który był także obecnym na manewrach niemieckich 
w roka bieżącym:

„W  dnin 4 września, w obecności ceBarza W il­
helma, gdy każdy starał się z całych s il , aby się 
popisać, „partya niebieska" ("mająca przeszkodzić 
wylądowania nieprzyjaciela pod GdańBkiemj ruszyła 
naprzód zbyt wcześnie, a wysłane przez nią od­
działy na zwiady sądząc z tego. jak działały, oka­
zały się zapełnię niepotrzebnemi. Oddziały te były 
ciągle widocznemi i nie próbowały nawet korzyBtać 
z zakryć terenn — a gdyby miały do czynienia 
z Boerami, to straciłyby pewnie "frl swych ładzi. 
Najgorsze z naszych rekonesansów, jakie widziałem 
w Afryce południowej, stały o wiele wyżej pod 
względem logicznego wykonania i ducha inieya- 
ty wy“ .

Oceniwszy w tak mało pochlebny sposób słnżbę 
wywiadowczą w armii niemieckiej, nderza dalej ko­
respondent „Daily Expre8sn“ na piechotę:

„Zdarzyło mi się obserwować kilka ra?y, jak 
piechota o d u  stron przeciwnych s t r z e l a ł a  do  
s i e b i e z odległości mniejszej, niż 900 kroków, 
nie korzystając z zakryć, jakie teren przedstawiał."

Dostało 8ię także i kawaltryi. „Nie roznmie ona 
wcale konia — pisze publicysta angielski — Pnłki 
kawąleryi galopują, jak szalone, jedne za drngie- 
mi po zoranej r o li , wyczerpując siły koni przed 
przybyciem na pnnkt, z którego zaczyna się wła­
ściwy atak , podczas czego nieprzyjaciel ostrzeliwa 
je z całym spokojem. Gdyby generał French coś 
podobnego uczynił w Afryce, to omyłka jego nie 
dałaby się nigdy naprawić. Konie kawaleryi nie­
mieckiej okazywały się znpełnie beZBilnemi właśnie 
wówczaB, gdy ich sił było najwięcej potrzeba"-.

Inny dziennik angielski, a mianowicie fachowa 
„United Service Gazette", przyłącza się w zupeł­
ności do powyższego zdania, czyniąc od Biebie na­
stępujące nwagi:

„Ostatnie manewry cesarskie wykazały, że armia 
niemiecka na polu kunBztu wojennego również po 
została w tyle, jak i nasza -— przed wojną w 
Afryce południowej. Myśmy tak przywykli uważać 
armię niemiecką za ideał organizacyi i' wyrobienia, 
że znpełnie zapominamy o tej powolności, z jaką 
jej Bfery kierujące zdecydowały się ns przeprowa­
dzenie pewnych zmian w taktyce, spowodowanych 
wydoskonaleniem broni. Zdawałoby się, że powinny 
były przekonać się z własnej praktyki o działania 
Droni odtylcowej. Dopiero jednak trzeba było wiel­
kich strat, poniesionych podczas kampanii 1870/1 
i , aby przyszły do przekonania o konieczności 
zmian w taktyce. Gdy gwarJya praska pod St 
Privot straciła w przeciągu kwadransa 6000 lu­
dzi, wtedy dopiero wydano rozporządzenie, aby pie­
chota nnikała ścieśnionych szyków pod ogniem nie­
przyjaciela."

Łatwo domyśleć się, że z powodn takiej krytyki, 
mieszczącej w sobie obok okrytej irytacyi także 
pewną dozę prawdy, powstała istna bnrza w pra- 
8ie niemieckiej. Posypały się też protesty w pi­
smach fachowych i niefachowych, wywołane tak 
znchwałem zaczepieniem m!łości własnej Niemców, 
uważających swą armię za pierwszą na całym 
świecie..

Zresztą rezolutni Anglicy lekceważąco wyrażają 
8ię nietylko o armii niemieckiej. Wspomniana „Uni­
ted Seryice Gazotte" o innych armiach kontynen­
talnych pisze:

„W ielkie tegoroczne manewry na kontynencie 
wykazały, że żalna z tych ermij, które same sobą

się zachwycają, nie działałaby w Afryce lepiej, niż 
nasze, na tyle krytyk wystawione wojska. Napoleon 
mawiał, że wojska podczas wojny czynią tylko to, 
czego je nauczono w czasie pokojn."

Niezawodnie trzeba mieć wiele pewności siebie, 
a raczej zaroznmialosci, aby w takim tonie prze­
mawiać po tem wszystkiem, co Bpotkało armię an­
gielską w Afryce południowej, począwszy od pa­
ździernika 1899 roku.

Kronika rzymska.
(Zdrowie Leona Xlli. —  Sprawa jego następcy. — , Prze 
powiedn e Malachiasza. —  Kardynał Svampa. —  Śmierć 
ks. Mart1 ego —  Zbiór rzeźb ks. BuoncompagnlCh. —  

Sprawy teatralne. —  Novelii. —  Soldani.)

(Rom.) Pomimo dziewięćdziesięciu i trzech lat 
życia papież Leon X III cieszy się stosunkowo do­
brem zdrowiem i z otnehą oczeknje jubilenszo dwu­
dziestopięcioletnich Bwoich rządów. Otoczenie do­
stojnego starca ściśle przestrzega, ażeby Loen XIII 
nie wyłamywał się z pod przepisów lekarskich, po­
między któr«mi najważniejszem jest: wstrzymanie
się od pracy. Z tego powoda papież duże fuukcjj, 
przysługnjących tylko papieżowi, przekazał" najwy­
bitniejszym kardynałom, do których należą: Vann- 
telli, Gotti, Paroccbi i Masella. Ograniczono andy- 
ęneye i przyjmowanie pielgrzymek; zabroniono pa­
pieżowi przechadzek po ogrodach watykańskich, a 
w prywatnych jego gmachach temperatura otrzy­
mywaną jest zawsze do wysokości 18°. Kto chce 
nzyskać. andyencyę, mnsi w poniedziałek zgłosić do 
majbrdomusa, który z pośród mnóstwa zgłaszających 
się dopuszcza do papieża bardzo ograniczoną liczbę 
w najbliższą niedzielę.

Równie z powodn podeszłego wieki Leona XIII 
opinia pnbliczra nie tylko w Rzymie i we W ło­
szech, ale i w całej Europie zaczęła zajmować się 
Bprawą następstwa na tronie papieskim i sprawą 
najbliższego „conclave". Oczywiście ani „Os8erva- 
tofe Romano", ani „Voce della Yerita", dwa rzym­
skie dzienniki watykańskie, nie poruszają tej kwe- 
styi, podnosi ją  prasa zagraniczna, zwłaszcza an­
gielska i francuska, rozstrząsając szanse kardyna­
łów, którzy są „papabili", to znaczy m»ją widoki 
otrzymania potrójnej tyary. Na pierwszem miejscu 
wymieniany bywa kardynał Gotti, były generał 
Karmelitów, posiadający sławę uczonego i stojący 
zdała od polityki, inni powiadają, że kardynał Va- 
nntelli. cieszący się sympatyą cesarza Wilhelma 
j.eBt bardzo silnym kandydatem. Wymieniają także 
kardynała Svampę i kardynała Rach«lmy’ego. Frzy 
tej sposobności wydobyto przepowiednie o papie­
żach, spisane w X II wiekn przez Malachiasza, ar- 
cnbisknpa z Armagh w lrlandyi Otóż wedłng prze­
powiedni Malachiasza dewizą następcy Leona X III 
jest: „Ignis ardens", a dewiza ta odnosi się naj­
ściślej do kardynała Svampy. który nie tylko, po­
dobnie jak Oreglia i Gotti, ma w herbie „płonący 
ogień", ale także nazwiskiem go przypomina, gdyż 
po włoskn „svampare“ znaczy płonąć. Również 
zwolennicy Svampy przypominają światu rozmaite 
anegdoty, wychodzą :e na jego korzyść. I tak np. 
zmarły kardynał Galimberti, którego nazywano 
„faisenrem papieży", miał powiedzieć po zamiano­
wania Svempy: „Ten będzie papieżem".

Przejdźmy do mniejszych rzeczy. Umarł tntaj 
monsignore ks. Marti, kapelan gwardyi szwajcar­
skiej. Poprzednicy jego byli to młodzi kapłani, 
którzy dla wykształcenia dalszego przybyli do Rzy­
mu i chwilowo pełnili ‘ funkeye kape’ ana gwardyi. 
ks. Marti przeciwnie poświęcił się znpełnie swoim 
ziomkom, należy bowiem dodać, że był Szwajcarem, 
Dbał nie tylko o dachowe potrzeby gwardzistów, 
ale także był ich doraócą i obrońcą, a nawet urzą­
dzał dla nich zabawy. Otwarty i prawd )m«wny nie­
raz gorzką prawdę mówił w oczy wyBokim nawet 
dygnitarzom watykańskim.

Opuszczam Watykan i ndaję się na terytorynm 
włoskie. Otóż otworzono tutaj dla publiczności no­
wy, wspaniały zbiór rzeźb ks. Baoncompagnich, za­
kupiony przez rząd za cenę 1,400.000 lirów. Zbiór 
obejmuie około 90 rzeźb, pomiędzy któ^emi znaj­
duje się kilkanaście, mających wysoką wariosć ar­
tystyczną, a będących dziełami sztoki rzymsko-gre- 
ckioj. Rząd ma zamiar otworzyć w przyszłości wiel­
kie mnzenm w willi Borghese i tam zgromadzić 
drogą knpna wszystkie galerye prywatne.

Teatry ożywiły się w tym Bezonie o wiele wię­
cej niż w latach poprzednich, dzięki większemu 
zainteresowania się publiczności na polu sztuki dra­
matycznej. Ermete Noyelli, którego teatrowi pod 
nazwą „Casa di Goldini" przepowiadano rychły ko­
niec, odnowiony- swój „dom" otworzył znown ku 
radości wykwintnych widzów, a rozpaczy innych 
dyrektorów, zarzucających Novelliemn, że psnje pu­
bliczność bogactwem wyBtawy. "W teatrze tym 
przedstawił się Rzymianom nowy antor, p. Solóani, 
liczący 23 lat życia Dramat jego p. t. „Calendi- 
maggio", rozgrywający się w czasach Cosima He- 
dici, pozyskał sobie nznanie zarówno krytyków jak 
i publiczności.

K m n i k a t

Kraków, 16 listopada.

Uroczysty obchód 71 rocznicy powstania li­
stopadowego odbędzie się, jak jnż donosiliśmy, 
w niedzielę, d. 24 bm., w sali „Sokoła". Na pro­
gram jego złożą się: Przemowa p. Kazimierza Bar­
toszewicza gra ra skrzypcach, solowy śpiew męsiri, 
chóry, orkiestra i obraz z żywych osób, przedsta­
wiający jedną z chwil wiekopomnej walki o niepo­
dległość.

Bilety wstępu sprzedawać będzie po nader umiar­
kowanych cenach, handel p. Rudnickiego, przy Ryn­
ku głównym, Linia A — B, róg n). Floryańskiej.

Krakowskie Towarzystwo techniczne w po­
niedziałek dnia 18 bm., o godzinie 7 wieczorem, 
odbędzie posiedzenie. Porządek: Pogadanka inspe­
ktora Michała Zaremby: „O rekonBtrnkeyi moBtów 
na kolei łnpkowskiej"; projekt biura pośrednictwa 
pracy dla techników; wnioski członków.

Towarzystwo lekarskie kraKowskie odbędzie
we środę dnia 20 bm., o godzinie 6 wieczorem, 
w sali wykładowej prof. Szajnochy posiedzenie 
zwyczajne, np którem wygłoszą odczyty doc. dr 
M. Siedlecki: „O pasorzycie malały i ze Btanowiska 
zoologicznego"; doc. Kryński: „Przyczynek do pa­
tologii i chirurgii sieci".

II Zjazd lekarzy okręgowych oaoędzie się w 
sobotę, dnia 23 bm., o godzinie 4 po południa, w 
sali Towarzystwa lekarskiego we Lwowie. Na po­
rządku dziennym między innemi sprawa „przędło-

w Krakowie, 
ul. Grodzka 5

żen ią  i om ów ienia — projektu  zm iany DBtawy z r. 
1891. dla gm innej służby zd row ia ".

Subwencya sejmowa dla teatru krakowskie­
go, Donoszą ze Lwowa do „CzaBn":

„Podczas ostatniej sesyi sejmowej wniósł dyre 
ktor krakowskiego teatru miejskiego, p Józef Ko­
tarbiński, petycyę do Sejmu o podwyższenie dotycb 
czasowej snbwencyi dla teatru krakowskiego z 16 
tysięcy na 24.000 koron. Petycyę tę przekazał 
Sejm Wydziałowi krajowemu do zbadania i złoże­
nia sprawozdania. W  uwzględnieniu tej petycyi 
uchwalił Wydział krajowy przedstawić Sejmuwi 
wniosek o podwyższenie snbwencyi dla teatrn kra 
kowBkiego o 4000 koron rocznie i wstawić jnż do 
preliminarza budżetu krajowego na r. 1902 pod­
wyższoną dotacyę w kwocie 20.000 koron."

Z Harmonii. OrkieBtra Harmonii ■ pozyskała 
nową a wyborna siłę w oBobie pans Bogumiła 
Zuskiego, wiolonczelisty. P»dcżas wczorajszej pró­
by orkiestry, która odbyła się w obecności prezesa 
Harmonii, p. Klemensiewicza, odegrar p. Zuska so­
lo na wionczelę z towarzyszeniem orkiestry: An­
dante z 3 koncertu Goltermanna. Oprócz tego oder 
grała orkiestra nwertnry E l  8 n e r a :  Leszeu Biały 
i R o s s i n i e g o :  Wilhelm Tell, Orkiestra amator­
ska Harmonii odbywa próby we wtorki i czwartki. 
Na najbliższej próbie odegra orkiestra amatorska 
G r i e g a  Per gynt Snite i Serenadę Czajkow­
skiego.

Krakowskie Towarzystwo ratunkowe składa 
podziękowanie pana Bronisławowi Hnbermanowi za 
część dochodn z koncertu w kwocie 54 kor. i 50 
hal., ofiaiowaną n& cele Towarzystwa.

Z Towarzystwa muzycznego, W  wieczorze mu­
zycznym dnia 22 b. m. wystąpią oprócz śpiewaczki 
p. Matji v. Niessen-Stone, także p. Klara Czop- 
Umlanf i p. prof. Karol Skarżyński.

Z „Przytu liska" uczestników powstania z rokn 
1863/4  komnnikają nam, że na ostatniem posiedze­
nia wydziału opow ażniono pp. prezesa T. Kołakow­
skiego i mecenasa dra Bednarskiego do zażądania 
od k»mi3yi , wybranej na walnem zgromadzenia d. 
14 czerwca 1901 r . , aby ogłosiła publicznie swój 
komunikat, tyczący się spraw „Przytuliska".

Na rzecz „Przytuliska" wpłynęły od 23 października 
do 13 listopada, następujące dary: Rada powiatowa
w Wadowicach 50 koron Magistrat m. Jarosławia 20, 
Rada powiatowa w Borszczowie 50, z.puszki w „Przy­
tulisku" 28’72, p. S. Piech 10, Rada powiatowa r  Kro­
śnie 20, z kwesty na cmentarzu w dzień Zaduszny 
187-82, ’p- Mary a Papieska 10, wydział Rady powiato­
wej w Brodach 10, Bada powiatowa w Buczaczu /O, 
Magistrat m. Wadowic 10, Rada nowiatowa w Bochni 
50, Rada powiatowa w Mielcu 50, p L: skowaoki 38 
koron 1 p, Notecki 50 korcy ziemniaków. Wszystkim 
szanownym ofiarodawcom wydział na tem miejscu skła­
da serdeczne podzięko .unie.

0 przeniesienie Krakowa do II klasy poda­
tku domowo-czynszowego rozpoczęło starinia tu­
tejsze Towarzystwo właścicieli realności. Wypraco­
wany w tej Bprawie przez prezesa dra K ., Lipow­
skiego mcmoryał. uchwalono przedłożyć Kołn pol­
skiemu z prośbą o traktowanie tej sprawy jako po- 
stnlai o wobec rządu. Memoryał zawiezie depntacya, 
do której wejdą: dr Lipowski, dr Jap ‘ „kabowski 
i dr Ka-o] ŁepkowBki. Osobno będą wyłożone ar­
kusze, na których właściciele realności złożą 8we 
podpisy.

Zb sfer a p te k a rS K ich . Walne zebranie gremium 
aptekarzy Galicyi wschodniej odbędzie się we Lwo 
wie dnia 16 bm. Wydzierżawili apteki: w Przemy­
śla (spadkobierców Baywa) magiBter Micnnik, w 
Nowym Sącza Georgeon, w Bochni Pawłowski o- 
bel w Stryju, w Łańcncie W róbłeweli. — , Konce- 
syę na aptekę w Stryjr otrzymał p. Gruszecki, w 
ipstancyi drugiej otrzymał ją p, Aickmiiller; mini­
sterstwo zatwierdziło p. Aichmńllera.

Projekt nowej ustawy przemysłowej rozesłany 
został przez Izby handlowe wszystkim korporacyom 
do zaopiniowania Kto z przemysłowców i rękodziel­
ników zechciałby się zapoznać z tą ważną Bprawą, 
może otrzymać polskie tłómaczenie projektowanej 
nstawy przemysłowej za zgłoszeniem się pod adre­
sem: Redakcya „Dźwigni" we Lwowie.

Trąby magistrackie. Piszą nam z miasta:
Trąby magistrackie i niemagistrackie, w które ca- 
łemi rankami codziennie dmą woźnicy miejskiego 
i prywatnych Bkładów węglowych, stały się d a 
mieszkańców Krakowa istną plagą, którejby w ża- 
dnem innem mieście ani magiBirat, ani publiczność 
nie tolerowała nawet przez jeden dzień. Tylko po­
tulna publiczność krakowska i „dbały" (strasznie) 
o mieszkańców magistrat krakowski pozwę ają na 
takie wproBt niemożliwe do zniesienia trąbienie po 
Ulicach miasta, mogące tylko wywołać rozbtrój ner­
wowy u każdego wrażliwszego człowieka, Daremne 
wszelkie wołania o zapobieżenie złemu! Magistrat 
krakowski, teD pierwowzór troskliwości o dobro i 
zdrowie mieszkańców, . chce widocznią dokazat tej 
sztuki, że dzięki jegó trąbom orygiralnym i  raśla- 
dowanym przez magistrackich pupilów i pod wpły­
wem BzatanBkiej muzyki, robionej codziennie na 
ulicacb miasta przez domorosłych wirtuozów, zalu­
dni 8ię Kraków półwarya„ami, którym magistrackie 
trąby i ich muzyka zdezolują kompletnie nerwy. 
Wiwat pomysłowość magistracka! Cześć dbałym o 
nasze zdrowie ojcom miasta!

W „Gwiezdzie" —  przypominamy — jutro o 8 
odbędzie się wieczorek listopadowy, który zagai 
prof. St. Kozłowski. NaBtąpi deklamacya (p. Klein), 
gra na skrzypcach (p. Czyżowski), śpiew (p. Ło- 
wezyńBki), gra na cytrze (p. Kostia); na zakończe­
nie odegranym będzie dramat Gryfity „Wspomnie­
nie".

Defraudant amerykański. Dotychczas Enropa 
Błynęła z tego, że jeżeli jakiś osobni! popełni) tn 
na „starym kontynencie" „akąś „omyłkę" bnchalte- 
ryjną, gdy mu się przytrafiła jaaaś mała „niezgo­
dność" ksiąg ze stanem kasy, to czemprędzej pa­
kował mąnatki i umykał za ocean, by .w nowym 
świecie zoBtać na nowo porządnym obywatelem. Coś 
znpełnie przeciwnego wydarzyło się teraz. Oto nie­
jaki HirBch (po „amerykańsku" Harry) Kantor, od 
lat 15 obywatel Stanów Zjednoczonych, zajmnją-y 
się tam trochę jnbilerBtwem, a trochę kuśnierstwem, 
gdy zapomniał oddać komuś powierzoną mn- kwotę 
koio tysiąca dolarów, uciekł do Europy. Przybył 
więc onegdaj do Krakowa p. Harry Kantor, lecz 
natychmiast wpadł w ręce cznjnej policyl braków- 
skiej, która w p. Harrym poznałt p. HirBcha Kan­
tora, przed kilknnastn laty opuszczającego rodzin- 
ne miasto w celn uniknięcia obowiązku służby woj­
skowej.

Hr Michałowski obywatelem honorowym mia­
sta Jasła. Piszą z JaBła do „Knryera Lwowskiego" :

„Pomocnicy sta-osty hr Michałowskiego pp. dr 
Pawłowski (burmistrz), dr Steinhans (BpecyaliBta od

rozesłali do organów konserwatywnych pismo unie­
winniające hr. Michałowskiego z jego sprawek wy­
borczych. „Świadczył się cygan rwoimi dziećmi" — 
możua o tem powiedzieć Panowie ci, kl orzy otwo­
rzyli samozwańczo komisyę wyborczą i współdzia­
łali w Bpełnianiu radużyć, za co powinni stanąć 
przed kraikami sądn kannego, broniąc hr. Micha­
łowskiego, bronią siebie samych Nie trze ba też za­
pominać, że podpisami na „oczyszczaniu" pp. dr Pa­
włowski, ar Steinuans. dr Adamski i dr Gaszyński
są adwokatami, a p. JaworBki, La rzecz którego 
spełniono nadużycia, jest radcą tutejszego sądu ob 
wodowego. Dowiaduję się, że na jednem z najbliż­
szych posiedzeń Rada gminna zamianuje hr M:cha- 
łowskiegc obywatelem honorowym m. Jasła. Po ga­
licyjsko."

GdÓW, 15 listopada. W  niedzielę dnia 24 n m.
odbędzie się n naB w staropolskim dotnku pp. Fi-
hanserów uroczysty wieczór kn uczczeniu rocznicy 
powstania listopadowego. Oprócz przemowy, dekla- 
maeyi, śpiewów Bolowych i chóralnych odegranym 
będzie obraz dramatyczny „Dziesiąty pawilon". — 
Dochód przeznaczony na weteranów z r. 1831 i 
na głodne dzieci.

Slub p. Karola Fnrdzika, zarządcy poczty w Chrza­
nowie, z panną Maryą Zarębianką, córką Romana i 
Karoliny, odbył Bię" dziś w kościele Bernardynów 
we Lwowie.

Czajkowski nie winien. Ze Lwowa donoszą: 
Kornel Czajkowski stanowczo od początku wypierał 
się, jakoby to on w poniedziałek ngodził cebrzj 
kiem swego towarzysza w kaźni, Fedka Łozowego. 
Czajkowski obwiniał o to trzeciego z tej sam ej celi 
więźnia, Wojtynę, który również jest obłąkany. 
Owóż Wojtyna istotnie przyznał Bię do winj.

Handlarza żywym towarom, Mąrknsa. Liehteu- 
thala, schwytano w Delatynie.

Krwiożerczy człowiek. W  Zastawnej na Bako. 
winie 27-letni mieszczanin Iwan Chortiuk zamordo­
wał swego 62-letniego ojca i drngą jego żonę. 
Macocha Chortinkowa prowadziła z młodym Iwanem 
waśnie, a stary Cnortink stawał po stronie zony. 
To miało być przyczyną, że Iwan Chortiuk aż 
dwoje indzi zgładził odrazn ze świata. Po spełnie­
nia swej okrntnej zbrodni, znpełnie Bpokojny, poże­
gnał się ze swoją żonę i oddał si  ̂ w ręce sąda.

Na Weselu w Lipnicy wielkiej (Grybów) strze­
lał z moździerza dynamitem (?) jedeir z gości. Ko­
niec tej zabawy był ten, że biedndma chłopu dy­
namit urwał rękę. Korespondent naBz nowosądecki 
donosi, że poranionego przywieziono do szpRala w 
Nowym Sącza.

Kłótnia i zabójstw *),-Z MnBzynj pidzą nam:
W  Mochnaczce wyauej sprzeczali się Fedko Świą­

tkowski z Tyinsem WaSylką i Mikołajem Petry- 
szakirm o wybory. Wasylko i Petryszak twierdziły 
że do Sejmn nie wybiera się posła na Bześc, tylko 
na trzy lata. Świątkowski obstawał przy zdanin„ 
że takiego posła wybiera się również jak i do Ra­
dy pańBtwa na bz» ść lat. Wasylko i Petrysz8^ roz- 
wściekleni wywodami Świątkowskiego zeezęli 8"° tak 
bić, że Świątkowski dnena wyzionął. Zabójcy wi­
dząc, co zrobili, umknęli i znikli bez śladu.

Wiec urzędników prywatnych odDył się w 
Bóbrce. OntOwiono rządowy projekt nstawy peasyj- 
nej dla urzędników prywatnych i wypowiedziano, 
że w nBtawie tej nader liczne są braki. Wyh-ano 
stały komitet (złożony z 5 członków), któryoy na 
cały czas nim nsiawa o zab izpleczeDiu wejdzie w 
życie, pozostawał w nietistannym kontakcie z pre- 
zydyum wiecu urzędników prywatnych we Lwowie.

Brody, 15 Pstopada. Jnż od dłuższego czasu 
krążą tn Brantne wieści, że od Nowego Roku bę­
dzie na przestrzeni Krasne— Brody i na odwrót 
rnch pociągów osobowych i ciężarowych o połowę 
zmniejszony, a w ślad za tem zarządzeniem będzi® 
również i liczba urzędników, podurzędników i gła^' 
by zmniejszoną, a to z powodu złych interesów, 
jakie kolej na tej przeBtrzeui robi. Ciekawi jesteś­
my, czy te wieści sprawdzą się i co w tym wy* 
padkn zrobi Izba handlowa.

Wskutek nienetającej szkarlatyny i tyfasu wlft" 
dze szkolne zarządzimy daisze zamknięcie szkół la ' 
dowych do 20 om

Zawieszenie „Gazety Warszawskiej". Dziś wła­
śnie zamieszczamy warszawską korespondencyę. w 
której przy omawiania spraw cenznralnych wspo­
mniane są obostrzenia, jakie ze strony cenzury *a" 
stosowano względem „Gazety Warszawskiej". Ogra­
niczenia te okazały się tak dotkliwemi, że uniemo­
żliwiły wydawnictwo i doprowadziły do chwilowego 
zawieszenia pisma Oto 3>wiem zanim zdołaliśmy 
wydrukować w?r Tinianą korespondencyę z Warsza­
wy, otrzymaliśmy -tamtąd nnmer „Gazety", w któ­
rym redaktor, p. ; . Lesznowski zamieszcza następu­
jące zawiadomienie:

„Z  dniem >v ejBzym zawieszam wydawmictwo 
„Gazeiy Wamza\ kiej" do czasn nzyskania rozsze­
rzenia progi amn o co podanie do władzy właści­
wej jnż wniósł,’ J  "

Dodać n a le^ k & ż „Gazeta W a rsza w sk a " jest naj­
starszym dziei, .em pob xim, liczy  nowiem 128-my 
rok i8t»t,:nia.

Kr ólika warszawska. Sprawa o haniebny wy- 
Btępek przeciw b. profesorowi nniwer8ytetu war- 
szawskięgo, Moskalowi Michałowi 7'encowi, rozpo­
częta Bię wczoraj. Jak wiadomo jestto jnż sprawa 
apelacyjna; pierwsza rozprawi, zakończyła się zasą­
dzeniem Zienca na kilka"lat więzienia.

P. Maryan Gawalewicz, dotychczasowy kierownik 
teatrn Indowego, opnszcza swoje stanowisko, P. Ga* 
walewicz obejmuje redakcyę „Bluszczu".

Zmarł w Warszawie zasłużony pedagog Adam 
Masze wski.

(Kr:.za armii niemieckiej. Z Ełku dono^ ą: Tu­
tejsza Izba karna skazała redaktora Pałczyńskiego 
za artykuł „Gazety Ludowej", w którym władza 
dopatrzyła się obrazy wojska niemieckiego w Chi­
nach, na cztery tygodaie więzienia.

Rapperswvl. W  sprawie okradzenia Ranku ran- 
perswylskiego i tamtejszej Kasy oszczędności, o 
którycd wieść zaalarmowała niedawno społeczeństwo 
polskie, gdyż powstała obawa, czy razem z fundu­
szami Banku nie neie-piały fundnsze polskich in- 
stytmyj w Kapperswyln, „Kurye-  Lwowski" za‘ 
mieszczą następujące pismo dra Karola L e w a- 
k o w s k i e g o :

„Dziennik Polski" podał był wiadomość ẑ  Zu­
rychu. że w Rapperswyln został Bank na wielką 
Bnmę okradziony i zbankrutował Bank w RappiirB- 
wyln nie zbankrutował wcale i nie uronił ani je ­
dnego franka. Prawdą jest, że dyrekeya Btraciła 
cały fnndnBZ rezerwowy i prócz tego odkryto bar­
dzo wielkie inne braki; jednakowoż to wszystko 
w ciągn jednego tygodnia zoBtało w bardzo poje- 
lynczy Bposób pokryte. Najprzód musiał dyrektor 
natychmiast na rzecz Bankc zrzec o,ę całego bwo-

N A J N O W S Z E  
MATERYE JEDWABNE 
MATER7E WEŁNIANE 
FLANBLK1 BARCHANY J. BANDET

wszystkiego), profesor gimnazyalny Truszkowski, dr 
JaBzyński, dr AdamBki i Motyl, hyena wyboroza,

N A J W I Ę K S Z Y  W Y B Ó R  
CENY KONKURENCYJNE

DFwany mestrzyżone 20% 0o cm. od złr. 5*-
Dywany strzjżone °% oo  cm. od „ 20
(ftodntkf metr od „ — e t 30
Firanki koronkowe, okno, od „ %
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jego majątku, a oprócz tego rodzina jego dopłaciła 
kilkakroć stotysięcy franków, dalej musieli wszyscy 
ci, którzy od lat 27 pełnili w tym banku jakie­
kolwiek fnnkcye, więc drudzy dyrektorowie, człon­
kowie wydziału i rady administracyjnej, kontrolo- 
rowie itd., słowem wszyscy teraźniejsi i dawni 
członkowie zarządu, natychmiast w miarę ich od­
powiedzialności, złożyć gotówką grube kwoty, co 
nastąpiło zaraz, bez wuawania się w tę sprawę 
władz i prokuratora. Nareszcie Bami akcyonaryusze, 
niezwoływani na generalne zebranie, ty lko na za­
braniu poufnem w stosunku do posiadania akcyj 
dobrowolnie zwrócili część ich, które stante pede 
zostały, al pari, sprzedane nowym nabywcom, a na­
stąpiło to w tak krótkim czasie, iż wiadomość o 
zachwianiu się banku, która spowodowała run na 
połączoną z nim Kasę oszczędności już zastała ka­
sy pełne i pien.ądze do wypłat przygotowane. W ła­
dze, zaraz po rozpoczęciu runn na kasę oszczędno­
ści, przeprowadziły bardzo ścisłe szkontrnm Banku, 
a  znalazłszy pokryeie na to wszystko, większe jak 
ustawy wymagają, i kasy pełne, ogłosiły zaraz re­
zultat rewizyi, run ustał, Bank pod nowym zarzą­
dem prawidłowo dalej fungujo, a nikt z wierzy­
cieli i depozytarynszów nie stracił ani jednego 
eentima. Cała historya bez interweneyi władz pu­
blicznych i prokuratora odbyła się w przeciągu nie­
spełna dni dziesięciu i miasto od ruiny nchroniono. 
Tak odbywają się podobne sprawy w rzeczypospo- 
litej szwajcarskiej.“

HaKatyzm pocztowy. Dnia 7 bm. został w Kra­
kowie nadany na pocztę list pod następującym a- 
dresem: „Wielmożny Pan Kazimierz Koszutski, Re­
daktor „Ziemianina" w Poznaniu. Ulica Półwiejska. 
Nr. 5. I .“ Poczta poznańska oddała ten list do 
„biura tłómaczów", które na kopercie przedewszy- 
stkiem umieściło swoją stampilię czerwonego kolo­
ru: „Uebersetzungsstelle fur den Ober-Postdirections- 
bezirk Posen". Wyrazy: „Wielmożny Pan Kazimierz 
Koszntsk< Redaktor" zostały bez zmiany, potem znaj­
duje się napisany czerwonym atramentem wyraz 
„des" przed „Ziemianina", którego końcówkę „a" 
ujęto w czerwony nawias Nad Poznaniem napisa­
no „Posen", nad nazwą nlicy Półwiejskiej słowo 
„Halbdorfgasse". Skntkiem tego list otrzymał a- 
dresat za późno, a nie chodziło tutaj o drobnostkę, 
gdyż ten, który list nadał w Krakowie, prosił a- 
dresata, ażeby stanął do licytacyi, w przeciwnym 
bowiem razie autor listn traci 10.000 marek. Oto 
skutki hakatysmu pocztowego w Prusicch, odbijają­
cego się nawet na polskich obywatelach Austryi.

Srcierć od cygara, w  tych dniach w Koźlinie 
w Prusiech, umarł nauczyciel gimnazyum, 34-letni 
Bernhardt, wskutek zatoupia sokiem z cygara. Mia­
nowicie kazał sobie wyrwać ząb, a potem natych­
miast palił mocne cygaro. Sok z cygara dostał się 
do otwartej jeszcze rany i spowodował zatrucie.

Przeniesienia. Namiestnik -przeniósł ofieyała policyi 
Józefa Kociabę z Bełzoa do Lwowa, a kancelistę poli­
cyi Edmunda Kowalskiego ze Lwowa do Bełżca.

Sk ład k i.  Na szkołę polską w Białej złożył p. dr St. 
Hordyński 2 K 74 h

Urwersytet ludowy Im. A. Mickiewicza.
W  niedzielę 17 listopada: Adam Górski: „Steian Ba­

tory i Zygmun* III Waza".
W  poniedziałek 18 listopada: Helena Witkowska: 

„Historya ustroju Polski".

Repertoar Teatru miejskiego.
W  ni( dzielę o godzinie 3 po połndniu: „Klub kawa 

lerów" (ceny zniżone); o godzinie 7 wieczór: „Opieku­
nowie moralności".

W f wto-ek 10 listopada: „Dziady".
W e środę 20 listopada: „Budowniczy SolneBs" (popu­

larne).
We czwartek 21 'istopada: „Dziady".
W  obotę 93 listopada: „Sokoły i krnki“ , dramat 

w & aktach Sumbatowa i Niemirowa-Danczenki.
W  niedzielę 24 listopada o godzinie 3 po południu: 

„Pojedynek szlachetnych"; o godzinie 7 wieczór: „So­
koły i krnki".

kalendarza. W niedzielą 17 listopada: Stanisława 
y  i Salomei królowej poltkiej; w poniedziałek 18 
jeda: Poświęcenie Bazyliki św. 1 iotra i  Pawła; we 
ek 19 listopada: Elżbiety kr. wd. 
schód siońca 17 listopada o g dżinie 6 minut — , 
“>d o godzinie 3 minut 52; długość dnia godzin 8 
it. 52l  0 2 .

ira ke w sk ie g o  obserw atoryum . Dnia 15-go listopada 
nnrnie — termometr doszedł od 3'3 do 8 9 C 
rometr idzie w górę.
ia 16 listopada o godzinie 7 rano stan barometrn 
mm termom strn 3'0 C. , 

atr południowo-zachodni.

Gabryelski (Krarsitofon Kraków) sprze­
daje fortepiany najznakomitszej w Austryi 
fabryki P © t r o f  z meiHiar ką angielską 

po 500 , wiedeńską p 300  złr.

P rzym sow e  u t o p i e n i e  M a rz y .
Na jntrzejszem walnem zgromadzenia Towarzy­

stwa samopomocy lekarzy, które odbędzie sie w Kra­
kowie w anli uniwersyteckiej o godz. 3 po połu­
dnia , omawianym będzie projekt przymusowego 
ubezpieczenia lekarzy. Projekt ten opracował prezes 
Towarzystwa prof. dr Jordan na następujących za­
sadach:

1. Obowiązani do nbezpieczenia się w zakładzie 
pensyjnym lekarzy anstryackich są wszyscy dokto­
rowie medycyny, którzy są członkami Izb lekar­
skich anstryackich i nie dbszli jeszcze do 50 lat 
wiekn, o le ze stanowiska swego urzędowego w słu­
żbie publicznej nie mają już obecnie, lub przy nor­
malnym awansie W przyszłości mieć nie będą za­
bezpieczonej emerytury i pensyi dla wdowy, przy­
najmniej w wysokości kwoty, projektem tym ozna­
czonej.

2. Ubezpieczenie nadaje prawo no emerytury 
w wysokości, zapewnionej urzędnikom państwowym 
rangi X , wraz z I pięcioleciem, t. j. emerytury 
2.40o koron , pensji zaś dla wdowy w wysokości 
4 0 °/» emerytury, więc 960 koron i dodatku dla 
sierót po 10°/0, wię. 240 koron rocznie aż do n- 
kończsnia 20-go roki życia.

3. Dla lekarzy, r*zpoczynających swój zawód, 
rozpoczyna się obowią»ek nbezpieczenia od Igo naj­
bliższego miesiąca po vgtąpienin do Izby lekarskiej; 
ci zaś, których ustawa oparta na niniejszym pro­
jekcie, zastani* w spełLianiu swego zawodu, zabez­
pieczyć się mnszą w najbliższym miesiąca po ogło­
szenia nstawy — o ile odpowiadają warunkom n- 
stępn 1. Przez pierwsze 2 lata może być lekarz 
na swą prośbę zwolniony od opłaty stałej premii 
ubezpieczenia, a w części i wpisowego, ale kwotę

należną uiścić musi, w całości lub ratami, w na­
stępnych 3 latach.

4. Uiszczanie wpisowego (200 koron) i opłacanie 
premii (72 koron rocznie) przez lat 35, nadaje 
prawo do pełnej emerytury. Nadto po 5 latacb 
ubezpieczenia mają członkowie prawo do renty na 
wypadek choroby .i przejściowej niezdolności zarób 
kowania , do renty inwalidów w wysokości 4 0 °/» 
emerytury (za każdy rok nbezpieczenia po nad 5 
lat z dodatkiem 2 % ), do renty na starosć (po skoń- 
czoniu 60 lat życia), do renty dla wdowy, do do­
datków na wychowanie sierót. Jeśli ubezpieczenie 
nie trwało lat 5, wdowa i dzieci otrzymają jedno­
razową odprawę.

5. Fnndnsz pensyjny tworzy się:
a) z opłat, wnoszonych przez ubezpieczających 

się lekarzy:
b) ze stempla aptekarskiego (po 5 halerzy od 

recepty; drugie 5 halerzy od recepty składa lekarz 
ordynujący);

c) z opłat, wnoszonych przez zakłady i instytn- 
cye, które zajmują lekarzy za wynagrodzeniem ro- 
cznem' lnb miesięcznem, nie zapewniając im emery­
tury;

d) z opłat, wnoszonych przez rząd.
W  myśl zasad tego p ro je k tu  jutrzejszemu walne­

mu zgromadzenin przedłożone będą następujące 
wnioski:

Waine zgromadzenie Towarzystwa samopomocy 
lekarzy: 1) .uznaje potrzebę wprowadzenia przymu­
sowego ubezpieczenia lekarzy, celem zapewnienia 
im renty na wypadek choroby i niezdolności do 
pracy oraz na starość i renty dla wdow i sierót. 
2) wyraża przekonanie, że do ubezpieczenia leka­
rzy powinno przyczyniać się społeczeństwo, które­
mu lekarze z poświęceniem służą. 3) godzi się na 
zasady, przedłożoone przez wydział Towarzystwa.
4. Wzywa wydział, aby wniósł do rządn i do Ra­
dy państwa petycye o wydanie ustawy przymuso­
wego ubezpieczenia lekarzy anstryackich i o popar­
cie jej na zasadach, przez wydział Towarzystwa 
przedłożonych, a przez walne zgromadzenie zatwier­
dzonych.

Wiadomości nankoie, literactie i artysiyczae.
—  Z Akademii umiejętności. Posiedzenie wy­

działu historyczno-filozoficznego odbędzie się w po­
niedziałek 18 b. m. o godz. 5 po połndnin. W ykła­
dy wygłoszą: dr Kętrzyński i dr Krzyżanowski.

—  Prof. ZdziecllOW8ki wygłosi dnia 21 bm., 
w anli nniwersytetn, odczyt o literaturze chorwa­
ckiej.

—  P. St. Graybner złożył dyrekcyi teatrów war­
szawskich nową sztukę p. t. „Salamandra". Jestto 
czteroaktowa komedya, osnuta na tle stosunków 
współczesnych.

—  Kalendarz studencki na rok szkolny 1902, 
zestawiony przez prof. Henryka Kopię, a wydany 
nakładem St. Kohlera, wyszedł jnż z draka. Jnż 
to , że niniejszy rocznik jest ósmym 7- rzędn , do­
wodzi, że wydawnictwo się przyjęło, i że odpowia­
da potrzebom. I rzeczywiście „Kalendarz" prof. 
Kopii Sianowi małą encyklopedyjkę studencką , jest 
przewodnikiem, który prowadzi sindenia przez ob­
szary nanki, koniecznych dla niego nrzędowycb in- 
formacyj, wreszcie szlachetnej rozrywki, dając mn 
do rąk wyczerpujący przewodnik do prywatnej leu- 
tnry Rzecz więc zasługuje na większe jeszcze roz­
powszechnienie. niż je dotychczas uzyskała.

— P. Marek-Onyszkie wieżowa, śpiewaczka ope­
ry lwowskiej, została zaangażowana na szereg go- 
scinnyeh występów w operze narodowej w Zagrze­
biu. Występy rozpoczną się w styczniu roku przy­
szłego.

—  Z Filharmonii warszawskiej. Na pierw­
szym wieczorze filharmonijnym, który się odbył d. 
12 b. m., Bandrowski jako solista wieczoru był 
przedmiotem gorących owacyj za odśpiewanie ustę­
pów z „W alkiryi", z „Zygfryda" i aryi z „Manru“ .

Na tymże wieczorze wykonano kantatę1 prezesa 
Filharmonii bar. Kronenberga p. t. „Aptico", za 
który wręczono kompozytorowi trzy wspaniałe wień­
ce od orkiestry Filharmonii, od zarządu i od zie­
mian.

—  „Manru“ ma być wystawiony w Warszawie 
z p. Bandrowskim w roli tytułowej. Paderewski 
podpisał już kontrakt z dyrekcyą Wielkiego Tea­
tru, mocą którego otrzyma jednorazowe honoraryum 
w kwocie 12.000 rnbli i 10°/, od dochodu z każ­
dego przedstawienia P. Chodakowski, reżyser Tea­
tru Wielkiego, wysłany zostani* przez jego dyrek- 
cyę do Lwowa, ahy tu przyjrzał się sposobowi, 
w jaki „Hanrn" został wystawiony i aby takąsamą 
wystawę jego nrządził w Warszawie.

„Opowieści Hoffmana*', operę fantastyczną, 
,T. Offenbacha, wykonano we wiedeńskiej operze 
nadwornej, z nadzwyczaj nem powodzeniem po raz 
pierwszy. Przedstawieniem kierował dyrektor Mah- 
ler.

—  W ParyŻU przygotowuje dyrektor Gailhard 
„Zygfryda" Ryszarda W agne.a na 15 grndnis br. 
Tytułową partyę bęa-ie śpiewał Jan Reszke. Aby 
dzieło było odpowiednio wyko lane. naznaczono nie 
mni«j jak dwadzieścia prób orkiestrzlnych.

— „Muzeum**, czasopismo nauczycieli szkół wyż­
szych, w zeszycie ha listopad, zamieściło artykuł, 
p. t. „Skład galicyjskiej krajowej Rady szkolnej".

— „Wędrowiec", ilustrowany tygodnik warszaw­
ski, rozpoczyna 40 rok istnienia. Naczelną redak- 
eyę objął głośny poeta Or-Ot (Artnr Oppman), za­
pewniwszy sobie współpracownictwo najwybitniej­
szych sił literackich i artystycznych. Wydawcy ce­
lem zaznajomienia szerszych kół publiczności z pi­
smem postanowili przez cały grudzień r. b. posyłać 
bezpłatnie „Wędrowca" każdemu, kto tego zażąda, 
Adres administracyi „W ędrow ca": Warszawa, No­
wy Świat 47

Dział ekonomiczny.
Dostawy. Dyrekcyą kolei państw, w Stanisławo­

wie ogłasza sprzedaż starych materyałów z żelaza, 
blachy kotłowej, starych kloców hamulcowych itd. 
Bliższych informacyj udzieli Izba handlowa w Kra­
kowie.

Koleje r08yj8kie. w  rosyjskiem departamencie 
ministerstwa skarbn badają projekt kolei Połtawa- 
Ekaterynosław, 140 wiorst długości, a kosztować 
mającej 6,500.000 rnbli. Ma ona znaczenie dla 
przewozn węgla, zboża i buraków. Oprócz tej linii 
budować mają kilka małych odnóg w zagłębia do- 
nieckiem. Między Petersburgiem, Rewiom i Rygą 
mają położyć drugi tor. — W  Królestwie Polskiem 
projektują kolej żelazną z Miechowa do Proszowic

0 długości 62 wiorst i odnogę do cukrowni Łnbna
1 Szreniawa. Koszt tych ostatnich linij obliczono 
na 3,000.000 rnbli. Także istnieje zamiar budo­
wania kolei żelaznej z Siemieczyna do Kusztarjew 
ki i z Timiriazjewa do Arzamosu.

Z targów zbożowych Kraków, 15-go listopada 1901 
rokn Plac< no za 100 klgr. netto: Pszenica krajowa od 
16'50 do 17'30. Pszenica węgierska od — '— do — ■—. 
Zyto krajowe od 14'20 do 14 80. Zyto węgierskie od 
— •— do —.—. Jęczmień od 12 40 do 12 80 Owies z opła­
tą akcyzową od 13 80 do 14 50. Groch od 17 — do 24 —. 
Tatarka od U — do 1 7 — . Proso od 1 0 — do 1150. 
Fasola od 14— do 21; - .  Jagły od 19'— do 25 — . Sia­
no od — •— do 6-— Słoma od — •— do 4'80. Koniczyna 
od — •— do 6'80. Ziemniaki za hektolitr od 2 60 do 3 20 
Jaja 7,a kopę od 3'40 do 4 20. Masła za garniec od 5'50 
do 7'20. Spiryt"1. na 95 prc. Tralesa za hektolitr od 
—•— do 178. Okowita na 75 pro. od -— — do 138-— 
Wyka za 100 klg. od — •— dc — ■— . Knknrudza za 
100 klg. od —‘— do 1280. Koniczyna nasienna czer­
wona za 100 klg. od — •— do — ■— . Koniczyna na­
sienna biała za 100 klg. od — •— do — '—. Tymotka 
za 100 klg. od — ■— do — . Kapusta w głowach 
świeża za kopę od — do 4 80.

Ostatnie wiadomości.
—  Z W i l n a .  Jak wiadomo, rząd rosyjski za 

niechał obecnie mianowania jenerał-gubernatora w 
Wilnie. Najlepszy komentarz, do tego na pozór 
doniosłego zdarzenia stanowi naszem zdaniem mo­
wa gubernatora tamtejszego, iitórą on wypowiedział 
podczas przedstawienia mn nrządników, a którą 
wydrukował „Wileński W iestnik". Gubernator więc 
oświadczył, że myliłoy się, ktoby upatrywał zmianę 
systemn rządzenia n* Litwie w niemiauowanio je ­
nerał-gubernatora. Owszem wszystkie wyjątkowe 
rozporządzenia wydane dla „kraju zachodniego" za­
chowują moc obowiązującą. Niech więc ludność 
miejscowa się nie łudzi, bo będzie miała równie 
jak dotąd „silną i stanowczą" władzę. Dość humo­
rystyczne po tem wszystkiem wrażenia wywołało 
zakończenie mowy gubernatora, który prawił o bez­
stronności, sprawiedliwości i uczciwości, o zasadach 
wreszcie ściśle moralnych i godności sług carskich, 
które zwłaszcza na krasach przestrzegana b yó mają.

aby pomysł się udał wobec tego, że Wszecb- 
niemcy postanowili już z góry nie wziąć u- 
działu w naradach, stojąc jedynie przyiem, że 
należy bezwzględnie odrzucić żądania Czechów, 
wyrażone w mowie dra Kramarza, mianowicie: 
czeski uniwersytet na Morawach i czeski we­
wnętrzny język urzędowy.

Lwów, 16 listopada. Donoszą tu, że sytua- 
cya tak jest niedobra, iż zanosi się nawet na 
rozwiązanie parlamentu.

Zakład dentystyczny
Dra T. T Y S Z E C K IE G O

le k a rz a -d e n ty s t y ,
Otwarty: u lic a  G ro d z k a , Ł . 4 8 . I  p .

Dział techniczny prowadzi:
H .  L E M P A R T .

0 inwestycj e miejskie.
Wiedeń, 16 listopada. Miasto Insbruk wystą 

piło do rządu z prośbą o udzielenie mu na 
inwestycye miejskie zasiłku, pod taką samą 
postacią, jak to żądały Kraków i Lwów.

Telegraficzne i t e le f o n i a  
wiadomości „N. Reformy".

Lwów, 16 listopada. Ruscy alumni wysłali 
do p. Romańczuka memoryał z prośbą o po­
parcie sprawy ruskiego uniwersytetu we Lwo­
wie,

Profesor politechniki Korats został człon­
kiem centralnej kornisyi dla zabytków sztuki 
i pomników historycznycn w Wiedniu.

We Lwowie w żydowskim urzędzie metry­
kalnym odjsryto nowe fałszerstwo. Dano znać 
o tem prokuratoryi państwa, która wdrożyła 
śledztwo.

Policya budapeszteńska zawiadomiła tutej­
szą policyę, że półmilionowy defraudant Kecs- 
kemety ma bawić we Lwowie, skąd zamierzał 
się udać do Rosyi.

Lwów, 16 listopada. Komisya dla spraw rol­
niczych obradowała, dziś pod przewodnictwem 
marszałka hr. Potockiego. Omawiano sprawę 
biur pośrednictwa pracy (w zasadzie uchwalił 
to wczoraj subkomitet komisyi), szkoły mle­
czarskiej, subwencyi dla galicyjskiego Towa­
rzystwa gospodarskiego i t. d. Obrady miały 
charakter poufny.

„Przegląd" zaprzecza, jakoby JE. Korytow- 
ski zostać miał dyrektorem dóhr cesarskich w 
Wiedniu.

Walne zgromadzenie gremium aptekarzy dła 
Galicyi wschodniej postanowiło się oświadczyć 
przeciw święceniu niedzieli po aptekach w mia­
stach wielkich, a za święceniem w małych, 
gdzie nie ma pomocników. Oświadczono się 
nadto, aby za budzenie aptekarza w nocy opła- 
cauo dodatkową taksę 50 groszy.

Wyrok w sprawie Stillera zapadnie dziś wie­
czorem.

Paryż, 16 listopada. Sędziowie przysięgli u- 
wolnili od winy algierskiego agitatora Talhoni- 
dec’a, który był oskarżony o nsiłowane morder­
stwo z puwodu, że w mieście Algerze strzelił 
z rewolweru do ówczesnego mera Maia Rńgi- 
sa, znanego antysemity.

Z Koła polskiego.
Wiedeń, 16 listopada. Na dzisiejszem posie­

dzeniu Koła polskiego zawiadomił prezes J a- 
w o r s k i ,  że na porządku dziennym posiedzeń 
Koła będzie odtąd stawiać poszczególne działy 
budżetu, aby można je przedyskutować i 7,â  
stanowić się nad żądaniami, jakie polscy po­
słowie w komisyi budżetowej mają stawiać. —  
Dziś obrady toczyć się mają nad funduszem 
dyspozycyiDym.

D a n i e l a k  przedkłada petycyę m anipulan- 
tek pocztowych o polepszenie bytu.

Ć w i k l i ń s k i  przedstawia petycyę lekarzy, 
udzielających nauki gimnastyki w szkołach 
średnich, o zrównanie ich co do płacy i stano­
wisk ■? nauczycielami innych przedmiotów w 
szkołach średnich.

R o s z k o w s k i  im eniem komisyi parlamen­
tarnej referuje w sprawie utworzenia wszech­
nicy słowiańskiej w Zagrzebiu. Treść wniosku 
i przebieg obrad uchwalono zachować w taje­
mnicy.

Rozprawy o godzinie 2 przerwano —  dal­
szy ciąg o godzinie 4 po południu. Co do uni­
wersytetu w Lublanie, to, zdaje się, dziś ni# 
przyjdzie do uchwały, bo niektórzy przywódcy 
Koła chcą się wpierw porozumieć w tej spra­
wie z rządem. Po tej sprawie obrady toczyć 
się będą nad funduszem dyspozycyjnym.

Sytnacya.
Wiedeń, 16 listopada. Sytuacya polityczna 

bardzo naprężona. O u c h w a l e n i u  b u d ż e ­
tu n i e m a  mo w y .  Koerber radby coś zrobić, 
ale na razie nie wie, co, bo panuje ogólne 
rozprzężenie między stronnictwami.

Wiedeń, 16 listopada. Położenie parlameutar- 
ne coraz mniej pocieszające. Dr Koerber dla 
ratowania się, poruszył myśl, aby przywódcy 
wszystkich strunnictw zeszli się na naradę ce­
lem wprowadzenia zawieszenia broni. Konfe­
rencja prezesów lewicy weźmie tę kwest.yę 
pod rozwagę w poniedziałek, jednak trudno,

Sprawy urzędników pocztowych,
Wiedeń, 16 listopada. Bawi w Wiedniu d e 

p u t a c y a  urzędników pocztowych z G a l i ­
cyi ,  złożona z pp.: Stanisława B ł o t n i c k i e -  
g o  ze StaDmławowa, M ai e r  a z Krakowa i 
S e y f r i e d a  ze Lwowa. Delegaci ci wezmą 
udział w ogólnym zjeź^zie austryackich urzę­
dników pocztowych, a dziś wręczyli postulaty 
ogółu urzędników pocztowych prezesowi Koła 
polskiego Jaworskiemu. Wręczyli również p. 
Jaworskiemu prośbę urzędników pocztowych 
galicyjskich o zaprowadzenie języka polskiego 
na pocztach w Galicyi.

Bójka studentów.
Wiedeń, 16 listopada. W  uuiwersytecie po­

wstały dziś kłótnie i bojki między studentami 
należącymi do niemieckiej partyi katolickiej a 
Wszechniemcami. Rektor Schipper. niesiony na 
barkach pedeli, uspokajał studentów, którzy po­
biwszy się jeszcze po tej przemowie powtór­
nie, rozeszli się ostatecznie z gmachu uniwer­
syteckiego.

Z a b u rzen ia .
Opawa, 16 listopada. Z powodu wyniku wy-— u--------—j ---------------  £-----  --- Ł -

borów do Rady miejskiej w miejscowości Kath 
rein, gdzie zwyciężyli Niemcy, przyszło do 
zajść między Czechami a Niemcami. Sprowa­
dzono stąd kompanię 1 pułku piechoty; uwię­
ziono 6 osób.

Następca tronu i związek szkolny.
Wiedeń, 16 listopada. Na wczorajszem w il- 

nem zgromadzeniu „Katolickiego Związku szkol­
nego" podniósł p. Schwarz, że arcvksiążą Fran­
ciszek Ferdynand wyraźuie mu oświadczył, iż 
ruch „Los von Rom" iest równoznaczny z ru­
chem „Los von Oeśter-eich". Protektorat arcy- 
księcia Franciszka Ferdynanda oznacza, że przy­
szły cesarz Austryi uważa za potrzebne, aby 
zasady chrześcijańskie stały się kierującemu w 
rodzinie i szkole. Wreszcie wzniesiono okrzyk 
na cześć protektora.

Uroczystości chorwackie.
Zagrzeb. 16 listopada. Odsłonięto tu uroczy­

ście popiersie poety Szenoi. Przy tej sposobuo- 
ści przemawiali liteiat Miletic i p-ezydent Mo­
szyński. W ascie odsłonięcia uczestniczyło kil­
kanaście tysięcy publiczności.

Demonstracye studentów ponowiły się pod­
czas pochodu, gayż studentom zakazano nieść 
sztandar. Uroczystości z powodu 400-lecia lite­
ratury zagrzebskiej zakończył bankiet.

Przemawiali prezes Mazuranic na cześć Pol­
ski, odpowiadał mu dziennikarz Skirmunt ze 
Lwowa na cześć młodzieży chorwackiej. Toast 
na cześć Polski wywołał burzliwe oklaski, od­
śpiewano hymn narodowy polski. Entuzyazm 
wzmógł się jeszcze, gdy udczytanó telegramy 
Sienkiewicza, Jeża i Chmielewskiego.

Zajścia w Hiszpanii.
Barcelona, 16 listopada. W  uniwersytecie na­

stał już spokói. Usunięty rektor objął na nowo 
rządy wszechnicy.

Sprawy BoSr&w.
Londyn, 16 listopada. „Biuro Reutera" do­

nosi z Middelburgs pod datą 13 b. m.:
Patrol piechoty na koniach miał utarczkę 

z Boerami pod Zuurberg. —  Patrol musiał się 
cofnąć.

Londyn. 16 listopada. „Biuro Reutera" do­
nosi z Graafreinet, że wszędzie spostrzegać się 
daje zmiana usposobienia wobec Związku Afry- 
kanderów, któremu zarzucają, że wprowadził 
w błąd swoich zwolenników. Wybitne osobisto­
ści występują ze Związku, zarzncająi jego 
przywódcom, że popełnili zdradę na swoich zwo­
lennikach i opuścili kraj.

Odpowiedzialny redaktor i wydawca

Miohał Konopiński.

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

Redakcji).

Do
Zarządu zdrojowego w Krościenku.

W odę Krościeńską ordynuję w mojej kli­
nice, jakoteż w prywatnej praktyce w przy­
padkach nieżytu dróg oddechowych, moczo­
wych i w  przypadkach nadmiernej kwasoty 
soku żołądkowego. Z  dotychczasowych w y­
ników jestem bardzo zadowolony.

J*rof. l ) r  A ntoni M ars
2587 ] -3 Dyrektor klinik położn. Lwów.

Kufek'a
N A J L E P S Z E  P O Ż Y W IE N IE  DLA D Z IE C I

zdrowych f ...........................i f cierpiących na kiszki

ma czka dla dzieci

K on iak
*** trzygwiazdkowy, w oryginalnych butelkach- 
firmy hrabiego Stefana Keylevicha Następ, po*
leca firma A n to n i H a ir e lh a , c. k. nadwor­

ny dostawca, w  K r a k o w ie .

Bardzo praktyczny w podróży!

N iezb ęd n y  p o  k r ó tk iem  u żyw an iu . 
Przez władze sanitarne badany.

Świadectwo:'Wiedeń, 3 lipca 1887.

niezbędny

K R E M  D O  Z Ę B Ó W
Do czystego utrzymania zębów nie wystarczają 
same wody do zębów. Usnnięcii wszelkich, na 
zębach ustawicznie się tworzących , szkodliwy 
osadów może nastąpić tylko przez r-->:chanicz::e 
czyszczenie w połączenia z kremem do zębów, 
orzeźwiająco i antyseptyeznie działającym, jakim 
okazał się „IL iL L O U O N T * *  jnż we wszyst­
kich cywilizowanych państwach z bardzo wiel­
kim skntkiem rozpowszechniony. (2.475-1-5)

M i v r a l n i
' s z c z a w a  a l k a l i c z r r

Lecznicza dla zwierząt
oraz

zakład wzorowego kucia koni.
Weterynarz 

J a k ó b  S i l b e r » m a n ,
b. asystent klinik Drzy c. k. Akademii Wete- 

ryuaryi we Lwowie.
Ordynuje od godz. 9— 11 i od 3 - 4  po połuaniu-

Kraków, Urobię, L. 5.

—  ii

 k.

Kursa telegraficzne
piełdy wiedeńskiej i berlińskiej

Wiedeń, 16 lis top a d a  1901.
kor. hal.

Renta aastryaiki. papie*ow i  - -  —
.  „ srebrn a  — —

4°/, renta aaatryacka z ło ta   — —
4%  •> „ koronowa. . . . --------
4 L „ węgierska z ł o t a ..........................  — _
4c/0 „ „ '  korom w a . . . . .
Akoye Banka anstro-węgierskiego . . . .

„ kredytow e.......................
Londyn ...............................................................
‘ t a r k i ......................................................J*. . .
20-to M arkówk...................................................
20-to Frank'wki . • ......................................
Włoskie b a n k n o t y ..........................................
D n k a u y   — —
Loty węgierskie premiowe  174 —
Loty t n r e o k ie   94 —
Akoye A n g loh an k n ...........................................  asO —

„ Un annar Lp ................................  5 11 —
„ B a u k r e r o in ...........................................  4ao -
„ Laenderba lko ................................  392 l
„ Kolei Lwowsko-uzernibwieokiej . . 521 F
„ „ ] ołndni w e j ............................... 62 fi
„ „ E lb e tb a '...................................  467 - 1
„ „ N o r d b a h n ...................................  6530
„ „ Staatsbahn...................................  621 5
„ A lp in e ..............................................  347 -
„ Tureckie T a b a ozn e   274 -

R u n ie    . 263 7S

Berlin, 15 listopada  1901
Banknoty a u s t -y a o k ie ................................................  85 30
Krótki W i e d e ń ............................................................. 85 2 i
Banknoty rosyjskie.......................................................... 2 1 6  30
Krótka Warszawa  ..............................
4 7 .7 , Bisty polskie ................................................  . — -
Renta w ło ik a ................................................................... 99
Akoye anttryaokie kredytow e..................................... 196 _
Ultimo r u b l e ............................................................... ..............

Wkndeń, 16 lis to p a d a  L901.
Spir; tur g o to w y ....................................................... .... 38 40
Cena n a f t ; ...............................................  . . . .  10 2v
Pszenica (na je s i e ń ) .................................. ! . . . 8 83
Zyto (na je s ie ń ) ..........................................  7 62
K n k n ru d za ......................................................   — —
Owiez (na j e s i e ń ) ........................................................  7 93

Cennik Izby handlowej I przemysłowej
w Krakowie

z d. 16 listopada 1901 r. godzina 1 w połndme.
Korony

I Waluty płaoą tądajr
Rublt papierowe................................ 263 — 254 5'
Marki n ie m ie c k ie ............................ 116 85 117 3>
. 'ranki p a p ie ro w e ...............................   9 5  — 96 50
DwndzieBtofrankówki w złooit • . . 19 — 19 10

U. I laty zastawne.
6%  Lisry zastaw, prem. Banku hipot. 10 60 110 50
4 7 .7 , Listy zastawne Banka hipoteos. 97 — 93 —
47, /  „ „ „ 89 25 i>>) 25
47 ,7„ Listy zastawne Banku krajów 99 —  100 —
4°/„ „ „ „ 75 b2 75
47d Listy zast. gal. To w. kred. ziem nieok. 93 50 94 50
'4°/„ _ „ „ 41-letnie 93 60 94 50
47o .  .  - .  » „ 56-letnie 90 50 91 Ą

III Obllgaoye I peżyozkl. 1 
4°/e GaUcyjskie obligaoye propi"acyjne 95 75 96 75
4°/0 Potyczka krajowa z r. 1893 . . 92 40 93-40
4 7 .7 , „ miasta Lwowa . . . .  97 — 98 —
6°/0 Obligaoye komunalne Banku kraj. 101 — 102 —
4 7 .7 , ,  » „ ' „ 98 50 99 50
47„ „................... k o le jo w e ..............  91 75 92 75

IV. L o s y .  ,
Losy miasta K rakow a...................  76 — 78 —

V. A k c j e .
Akcye Banka kredytowego we Lwowie — — — —

„ hipotecznego „ „ 525 — 630 —
„ „ Galie, dla h. i p. w Krak. — — --------
„ kolei Kaiola Ludwika . . . .  427 — 430 —
„ „ Lwów-Czerniowce-Jassy . 515 — 520 —

VI. Publiczne zapisy długu, *
4s/i,°/o wspólna renta pap  98 55 98 95
4710%  n „ srebrna . . . .  98 40 98 80
4°,o "en̂ a, koronowa austri acka . . .  95 30 9S 70
4%  „ „ węgierska . . .  92 85 93 35
4°/o renta austryacka w zlocie . . .  H8 43 i 19 — 
47, „ wigierska w złocie . . . .  117 80 118 35

i

C Y M Y - m U M H  P. 4  C. H A B I G A - W I L H .  P L E S S A 7 P 7 I O I  M I I I I I  A W I 4 I P - h  p p a n ń u r



Nr 265. N O W A  R E F O R M A . Niedziela, 17 Listopada 1901.

Na medycznym kongresie skonstatował prof. Dr ~v. Leyden, że w samych Niemczech stale 1,200.000 ludzi jest chorych na gruźlicę, a z tych rocznie umiera na tę straszną, chorobę około 180.000. Przyczyną wywołującą suchoty są prątki gruźlicze, które każdy człowiek 
cha,  czego ustrzedz się jest rzeczą prawie niemożliwą. Jeżeli teraz większa część tych, którzy owe prątki wdychają, nie choru e na gruźlicę, to z tego wynika jasno to , że organizm ludzki posiada w sobie zdolność znajdujące się w nim prątki uczynić nieszkodliwemi. —

gdzie tchawica dzieli się na części tj. oskrzela, które prowadzą do płuc, leżą dwa gruczoły t. z. gruczoły oskrzelowe lub płucne, których zadanie dla organizmn długo nie było znanem. Teraz jednakowoż z badań Dra Hoffmanna wiemy, że takowe produkują specjalną wy-
line, która zabija prątki, nim takowe rozpoczną w płucach swe niszczące działanie. Gdzie gruczoły takowe, cz_, to wskutek wrodzouych wad lub słabego rozwinięcia, czy to wskutek organicznych zaburzeń, niedostateczną ilość owej trującej wydzieliny produkują, a prZytem,
same płuca przez zaziębienie, pył lub inne szkodliwe wpływy, “taną się bardzo wraźliwemi, wtedy początki gruźlicze mogą się rozwijać i wtedy wcześniej czy później wystąpią suchoty.

Stąd wynika, że przez wzmacnianie i odżywianie owych gruczołów oskrzelowych możemy zwalczać same prątki gruźlicze.
Na tę prostą drogę wstąpił teraz Dr Hoffmann i z tej materyi gruczołowej spreparował środek przeciw chronicznym katarom i suchotom płuc, a który nazwał „G la n d u le n .11
„Glandulen ‘ nie jest ani trującym, ani sztucznie, chemicznie złożonym środkii m lecą jestto wyciąg z gruczołów oskrzelowych zunełnie zdrowych, pod nadzorem weterynarza zabitych baranów. Sama natura daje w ręce środek przeciw chorobom płuc, trzeba go tylko

eć szukać. Gruczoły oskrzelowe suszy się przy niskiej ciepłocie w próżni i ściska w tabletki. Każda tabletka waży 0 25 gram. i zawiera 0'05 gram. sproszkowanego gruczołu i 0 20 gram. cukru mlecznego.
Jeżeli się stosuje „Glandulen" według przepisu, to poJnosi się apetyt, usposobienie się zmienia, przybywa się na sił i ciężaru, dreszcze, poty, gorączka i kaszel ustępują, plwocina łatwo się wydziela i następuje proces gojenia.

Wielka ilość lekarzy i osób prywatnych przekouała się o skuteczności tego środka, „Glandulen“ okazał się zuakomitym tam. gdzie inne środki zawiodły.
„Glandulen11 dostarcza chemiczna fabryka D ra  H o ffrn a im a  H .a i ep . w M eera n le  (Saksonia), jakoteż apteka i główny skład B . F r a g n e r a ,  c. k. dostawcy dworu, P r a g a  203/11. — we flaszkach po 100 tabletek a 5 kor. 50 hal., 50 tabletek a 3 kor.

Broszurki o sposobie leczenia, jakoteż o wynikach leczenia, nadsyła fabryka darmo i opłatnie. 2153 0 6

Jsippm
^ z k e n a z y  >

iłaustuiLO

N owości
G. Gebethnera i Spółki w Mowie.

k en a zy  S. Dwa stulecia XVIII. i X IX . Tom I............................
iffustiptow icz J . Pociągnięcia pędzlem, nowele. . . .  . .

tełza Ti ł .  Szkice,' wspomnienia, obrazki ...................... . .
'a n iło w sk i G. Z minionych dni, fragmenty powieściowe. . . .
ą beow sk i T. X .  Kazania o męce Pańskiej na trzy posty, wy­

danie trzecie 
—  Kazania przygodne, wydanie czwarte................
—  Kazania świętalne, wydanie czwarte. . . . .

u b ieck i M . Kudak, twierdza kresowa i jej okolice, wydanie n«we.
—  Obrazy i studya historyczne. Serya I., wydanie drugie.
—  „ Serya II.............................

7,ber F r .  W. Wszystko dla Pana Jezusa, wydanie trzecie. . . .
on iu lick i W. Biała, nowele....................................................................
ubala L . D r .  Szkice historyczne. 2 serye, wydanie czwarte. . 
litele. Noworocznik literacki na pamiątkę jubileuszu H. Sienkie-

^  wicza, zebrał A. Potocki.............................................................
'minka Z . Przygody trzech chłopczyków i jednej dziewczynki.

Z sześcioma rysunkami. Karton...................................
—  Rotmistrz W ybraniecki, powieść historyczna dla

młodzieży. Z sześcioma rycinami. Karton.
W  oprawie ozdobnej.........................................................

iń sk i J . Sienkiewicz............................................................................
1. Stare miasto, obrazki z niedawnych lat, poezye. .
-oirski N ałęcz St. Pas rycerski, powieść historyczna, 2 tomy 

■jzar J . X . Życie duchowne, czyli doskonałość chrześeiańska,
2 tomy. wydanie piąte.................................................

n k iew icz  H .  Krzyżacy, powieść historyczna dla młodzieży Z o-

W  ozdobnej oprawie. .......................................
—  Krzyżacy, powieść historyczna, wydanie popularne.
—  Ogniem i mieczem, powieść historyczna dla mło­

dzieży, ułożył W. Grzymałowski. Z ośmioma ry­
sunkami. Karton. . . . . .
W  ozdobnej oprawie.....................................................

—  Potop, powieść historyczna dla młodzieży, ułożył
W. Grzymałowski. Z ośmioma rysunkami. Karton 
W oprawie ozdobnej....................................................

e tm a jer  P rzerw a  K .  Panna Mery, powieść....................................
Wagner C. Młodzież....................................................................................
re y s s e n h o f f  J . Sprawa Dołęgi...............................................................

Wydanie wytworne na czerpanym papierze. . .
Klątwa, tragedya........................................................
Wesele, wydanie drugie..............................................
Młody wygnaniec. Z siedmioma rysunkami, wy­
danie trzecie. Karton................................................
W oprawie ozdobnej....................................................

M M ęchow ski M . Szkice literackie I....................................................
Źm ichow ska N a rcyza . Myśli, ułożyła Ella.................................... *.

W  oprawie ozdobnej. , . ......................
Wybór pism, wydanie miniaturowe . . .
W  oprawie ozdobnej.....................................

5! 2 4 D o nabycia we w szystkich księgarn iach .

V y sp ia ń sk i St.

M ięska M . J .

i

Kor. 9‘60
V 4‘—

2-60
71 4'—

11 2 —
3-20

71 3-50
11 2-60
11 5-20

2-60
2-50

Y> 2'60
11 9-60

11 41—

11 2 - t —

11 3'20.
11 4 —

4‘—
11 2 —
11 5-20

11 8 - —

4-50
5-20

11 P60

11 3-—
11 4'—

11 3-—
4'—

11 4'—
11 3'20
11 4-8u

10-40
2-50

11 4'—

11 3-20
11 4-—
11 5-20
11 3-20
11 4-20
11 2-60
11 4-80

lOOOOOOOOOOOOlOOOOOOOi

WODA WENUS
do wybielania, wydelikacenia i odświeżania twarzy. Cena 4 K.

JA N  IH N A TO W IC Z,
Kraków, Sukiennice Nr 20 — Lwów, ul. Srkstuska Nr 25 i ul. HalickarNr 11 — 

Przemyśl, ul. Franciszkańska Nr 24. 2140 5 0

iO O O O  O O O IO O O O O U  O O O O O O iO O O O O O O *
•  H e r b a t a  z  B r n  i w ! •

•  H e r b a t a  z  B r o d ó w !  t

Od dawien dawna ze swej dobroci i zapachu znaną prawdziwą

hERBATE ROSYJSKA
C C

zbioru majowego, poleca h a n d e l

A dam ow icza
w  B ro & a o b  na pograniczu rosyjskiem. 132 0

1 funt ,Familijnej“ bardzo d o b r e j .............................złr. 1.40
1 funt „Melangc de Moskau“ w oryg. opak , najlepszej 2.50 
1 funt „Imperial11 cesarskiej, w oryginalnem opakowaniu 3.50 
1 funt „Okruohów11 z najlepszych herbat kwiatowych . P20 
Kawa Ceylon znakomita franco 5 kilo . . . . . .  9 —

C O L O S S E U M
w  K r a k o w i e  p r z y  u l. Z i e l o n e j  p o d  1. 1 7 .

Od Igo  listopada 1901 r.

nowy program. —  Najlepsze siły artystyczne.
Muzyka c. i k. 56 pułku piechoty. 225515120

Proszę! o o o o o & o o
spróbować uznanego za wyborne 

K ak ao „MEŁJYI* 4
i

C zekolada „HEŁM.*‘
gwarancyą najczystszy i przytem przecież najtańszy 

wyrób holenderski. M  9 26

można ? e  wszysfficli przeiniejszycli handlach towarów MonialnYch i łakoci.

layer’a Salicylowy plaster kauczukowy
st środkiem racyonalnym do zupełnego, bezpiecznego i bezbolesnego nsunięcia

odgniotków, wzdymek i zgrabnieć skórnych.
-  .. Ł erta tego znanego ze skuteczności plastru wraz z dokładną wskazówka użycia kosztuje 
30 ct., na pruwincyę 35 ct. po przesłaniu należytości w znaczkach listowych Zamówieni: prze­
syłać pod adres.: Vpotheke zum „Romischen Kaiser11, Wien, I., Wollzeile 13, Huqo Bayer, Apotheker.

Na składzie w Krakowie ma Konstanty Wiszniewski, ul. Floryańska. 2549 2 5

WIELKI KRACH!
Nowy Jork i Londyn dotknęły także stały ląd europejski i wielka tabryka 

towarów srebrnych została spowodowaną do sprzedania całego nowego zapasu za 
małe wynagrodzenie sił roboczych. Mam pełnomocnictwo do wykonaniu tego pole­

cen ia  i wysyłam każdemu tylko za 6 złr. 60 ct. następujące przedmioty: 
fi bardzo dobrych noży stołowych o prawdziwie angielskich ostrzach, 
fi ameryk. patent, srebrnych widelców jednolitych,
5 „ łyżek,

12 „ „ „ łyżeczek do Lawy,
1 „ chochle,
1 „ „ „ chochelkę do mleka,
fi angielskich spodeczkow Victoria,
2 efektowne lichtarze stołowe,
1 sitko do herbaty,
1 bardzo piękno sitko do enkrn,_____________

42 przedmioty tylko 6 złr. 60 ct.
Wszystkie wymienione przedmioty w liczbie 42 kosztowały dawniej 40 złr. 

a teraz można je nabyć za tak drobne kwotę 6 złr 60 ct. — Amerykańskie pa­
tentowane srebro jest metalem na wskróś białym, przez 25 lat jak prawdziwe sre­
bro wyglądającym, za co się ręczy. Na dowód, że ogłoszenie to nie polega

n a  ż a d n e m  k r ę t a c t w i e ,
° l i  wiązuję się publicznie każdemu, komu się towar nie spodoba, zwrócił pień' dze 
bez jakichkolwiek trudności. Powinien więc każdy skorzystać z tak dobrej s ob- 
ności i sprawić sobie ten wsp_.uiały garnitur, który szczególniej nadaje się i>-

wspaniały podarek ślubny i okolicznościowy,
tudzież dla każdego lepszego gospodarstwa. — Nabyć można tylko u firmy

A .  H I R S C H B E R G S 3 
Ezporthaiis von amerik- Paten tsilberwaaren

Wien, II., Rembrandstrasse 19jl. —  Telefon Nr. 14597.
Wysyłki na prowincyę za zaliczką lub po otrzymaniu należytości.

Pi oszek do czyszczenia 10 ct.'
Prawdziwe tylko ze znakiem j uc obuk (kruszec bygieniczny).

Wyciąg z listów uznania: 1277 45 0
Pańską posyłkę otrzymałam i jestem z niej tak zadowoleną, że po­

syłam dalsze namówienie. Kraków 21 maja 1899. Ks. Amalia CzetwertyfŚkar 
Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona.

Krystynopol, Galicya. Siustri Joanna, przełaź Tow. N. P. Maryi.
Z przysłanej zastawy jestem bardzo zadowolony i proszę o nową posyłkę 

Lubaczów, Galicya. Babio, kapitan.

Przeciy g ru o z o ło m , zo łzom , a n g le ls k .  oh o ro b le , n le d o k re w n o io l,  w y z y p o e ,  
d o le g k lw « śo io m  ga rd ła . 1 p ł u o , z a s t a r z a łe m u  k a s z l o w i ,  dia 3łabowitych i bladych 
dzieci polecam napuwrót swój ulubiony, szeruko i daleko znany, przez lekarzy często zapisywany

Lahusen a tra n  w ą tro b ia n y  2£ "
Przez dodatek jodku żelaza najleptzy i najskuteczniejszy trari. Przewyższa siią leczniczą 

wszystkie podonne wytwory i nowsze leki. Smak ma szczególnie wyborny i łagodny, dlatego 
Chętnie zażywają go tak młodzi, jak starzy, i łatwo go traw:ą. W  ostatnim roku zużyto go 
60 000 Raszek, co jest najlepszym dowodem jego dobroci i ulubienia. Wiele poświadczeń 
lekarskich i podziękawań. '(Jena 3 kursny. Prawdziwy tylko z firmą fabrykanta aptekarza 
Ł a h u L s n a  w Bremie. Zawsze świeży na składzie. 20fifi 7 13

Istotnie prawdziwy mają tylko następujące apteki: w K r a k o w ie  apteka pod Murzynem, 
ul. Krakowska-, apteka K. Wiszniewskiego, u) Floryańska; apteka pod Złotą Giową, Rynek gł. 13- 
apteka K. jahra, ul. Krakowska; apteka Cug. Hellera, ul. Grodzka; w J a ś le  apteka R. Palcha.

Płaszowska parowa 
Fabryka dachówek i cegieł

Stowarzyszenie zarejestr. z ograniczoną poręką,

(Biuro w Krakowie, ul. św. Gertrudy L. 8)
poleca:

dachówki p r a s o w a n e  i c i ą g n i ę t e ,  
w kolorze czerwonym lub czarnym; 

rurki drenowe różnej wielkości.
Dostawy dachówek obejmuje dla wy­

gody P. T. Odbiorców wraz z kryciem.
Cenniki i próbki wysyła bezpłatnie.
O liczne zamówienia uprasza

159 23 o Z a r z ą d .

Na S i k i b i j  rozłaz J e p  mk c. 1 l  A p sto lstie j Mości
XXXIV. c.k. Loterya państwowa

na cywilne cele dobroczynne tej połowy państwa.
 -• ------------------

Ta l o t e p y a  w  z ł o c i e
jedyna w Austryi prawem dozwolona —  obejmuje 1 6 . 4 0 4  
w y g r z a n e  g o t ó w k ą  w ogólnej ilości 442.900 kor.

GŁÓWNA WYGRANA:

K O R O N  G O T O W K Ą .
Ciągnienie nastąpi nieodwołalnie 12 grudnia 1901 r.

90ST Los kosztuje i  korony.
Losy są do naoycia: W  oddziale loteryj państwowych, Wiedeń, III., 

Vordere Zollamtsstrasse 7, w kolekturach loteryjnych, trafikach, w urzę­
dach podatkowych, pocztowych, telegraficznych i kniejowych, w kantorach 
wymiany itd. —  Dla kupujących losy plany gry za darmo. 2500 6 10 

Przesyłka losów  wolna od opłaty pocztowej.
Z c. k. Dyrekcyi loteryi skarbowej.

Oddział loteryj państwowych.

R T  Nowość!
N a j p r a k t y c z n i e j s z e

ńimgta SFREJnin
HERKULES

POLECAJA 2441 2 3

J t E l M  i  S P Ó Ł K A
w  K H A K O W I e -

otrzymuje się przez użycie M y d ł a  g l io e r y -  
n o w o  b e n s o j ł . w e B'o J . W iś n ie w s k ie g o ,
które usuwa piegi, liszaje, wągry i wszelkie 

wyrzuty, czyniąc Dłeć piękną, białą.
Składy: w K r a k o w ie  J. Wiśniewski, skJ ad 

apteczny, ul. Stradom 7; w B o o h n i  Jau Mi­
chnik, droguerya; we L w o w ie  Fridrich Bea- 
co^k, ul. Hetmańska 4. — Z powodu licznych 
podrabiać uprasza się wyraźnie żądać „Mydła 
Jakóba Wiśniewskiego, magistra farmacyi.11

2035 91 0

Administracyi s S ?
postępowy gospodarz, wpisany na listę przymu­
sowych zarządców sądowych dla m ająt^w  ta­
bularnych. Adres puda z grzeJzn°ści pr 2. Pi- 
siewioz. adwokat w Krakowie, ut Szczepańska I.
__________________ 25fi8 3 30^ ____

JBL d i ^ e s y
wszelkich stanów i krejów do przesyłki 
ofert celem zawarcia stosunków handlowych 
(z gwarancyą porta) w In tern**- A & resaen- 
B u rea u  J o a e f  F o a  j j  z w e ig  *  B ohne in  
W ie n , I., B aok er-itra  11 Ifr- 3. Interurb.
Telefon 8155. Prospekta trauco. 2174 16 20

Dr& FRYDERYKA LENG-IELA ia 48 o 
B a l s a m  b  r  z  o  z -  o  w  y

Już sam sok roślinny, płynący z hrzozy, jeżeli na pnin prze­
dziurawiono, korę, znany jest od niepamiętnych czasów, jako naj­
znakomitszy środek piękność: : jeżeli się jednak ten sok wedle 
przepisu wynalazcy przyrządzi w drodze chemicznej jako balsam, 
w takim razie dopiero nabiera prawie cudownej siły.

Jeżeli wieczorem posmarujemy twarz luo inne miejsce skóry 
tym balsamem, to już n a z a ju t r z  ra n c  o b a d a j ą  p ra w ie  n ie - 
z n a o zn e  łu p ie ż e  ze  s k ó r y ,  k t ó r a  s ta je  s ię  p j^ e z te  lś n ią -  
oo  białą. 1 d e l ik a tn ą .

Balsam ten wygładza na twarzy zmarszczki i blizny pow­
stałe z ospy i nadaje twarzy młodocianą barwę, a cerze białość, 
delikatność i świeżość; usuwa w najkrótszym czasie piegi, plamy 

wątrobiane, blizny, czerwoność nosa, stłuszczenie i wszelkie inne nieczystości cery. Cena 
słoika z opisem użycia 1 złr. 50 ct. D r a  L e n g ie la  m y d ło  b en zoe sow e , nałagodniej- 
sze i najodpowiedniejsze mydłn dla skóry, umyślnie przyrządzone po f>o ct.

Do nabyci: w każdej większej aptece, mianowicie: we Lwowie u Z. Ruckera;
w Krakowie u Wiktora Redyka; w Jzerniowcach ' Golichowsidego nast. Mahl apt. 
Schmiedt & Fonnn, droguerya; w Tarnopolu u Marc. ara Krzyżanowskiego; w Tirnowic 
uM, Adlera, .1. Niesołowskiego; w BieiSku u Alfr. Blumenthala w drogueryi A. Haas.

Pfzeirjslow cy, r ę t o t e l i i c y  i kupcy
mogą otrzymać w polskiem tłomaczeniu n a j­
n ow szy  rządowy projekt zm iany  ustaw y 
p rze m y s ło w e j za zgłoszeniem się kartą 
korespondencyjną pud adresem R e d a k cy a  

„D źw ign i we L w ow ie . 2573

Kcncypienta uprawnionego do 
zastępstwa w spra­

wach trybunalskich cywilnych i kar­
nych —  poszukuje od 1 ctycznia 
1902 r. Rancelarya adwokata 
Dr. 1 .i ogulskiego w Rzeszowie.

2550 4 5

Koncypient adwokacki
(katolik), z 4-let. praktyką adwokacką 
i 1 - roczną sądową, poszukuje posady. 
Zgłoszenia przyjmuje z grzeczności Dr
Urbański, auskultant c. k. Sadu krj. cyw.

Senat II. w K r okolcie. 2559 2 2

F u  x * m a n
mający dobre świadectwa, bez nagany 
się prowadzący, (co może poświadczyć 
obecny jego służbodawca Wny Broni­
sław Szwantowski, Kraków, ul. Floryań­
ska 13), poszukuje miejsca u właścieli 
dóbr. Adres: Michał Gajewski w Nie­
dźwiadzie p. Łączki kucharskie. 2572 2 2

R l l l  i n n  nai (loskoIlaiRZy! hygieniczny, 
U U IIU II z samego drobiu i zwierzyny,

odznaczony medalami, kilo po złi. 5, 
6, 7-50 i 10 złr.;

P o c 7 f p f  strasburgski z gęsich wą- 
' tróbek po złr. 1.50 puszka

funtowa, z truflami po 2 złr.;
P ó ł f i n ę E f  I P° ^ ewsku- same piersi, 

J t surowo do jedzenia,
po złr. D95 kilo —  poleca

DWÓR ŁĄPSZYN
p. B R Z E Ż A N Y . 2508 3 io

Hotele i gospody.
AVszystkim właścicielom hoteli poleca 

się w ich własnym interesie, by kartą 
korespon. zażądali katalogu z wzorami 
tapet do mieszkań hotelowych, jaki wła­
śnie wydała znana w świecie od 33 lat 
firma: T a p e t e n  ■ Y e r s a n d t -H & u s  
v o u  G n s t a r  S r h le ls in g  w  B y d ­
g o s z c z y  (Bromberg, Prov. Posen).

Przy większy oh odnawiał, .ach 
niezmierna oszczędność przez za- 
kupno u wymienionej firmy.

Ponieważ katalog wysyła się na żą­
danie każdemu hotelowi zupełnie za 
darmo i opłatnie, może każdy go bez 
żadnej trudności kazać sobie przysłać, 
zbadać i z innemi porównać! Firma 
wysyła codzień do całej Europy.

Zapewniony 75 procent 
oszozędności. 'RH 2451 5 6

Otf przeszło 5C la t  znana

W Y P O ŻY C Z A L N IA  K S U Z E K
E. i A. Gumplowitzow

uJica, Bracka ITr. 5,
ma stale na_ skl adzm wszelkie nowości 
w polskim, niemieckim, francuskim i an­
gielskim języku, i poleca się względom 

P. T. Publiczności. 1044 23 o

L. 56329/01/11. 2495 2 3

Obwieszczenie.
Jan Wi er o ńs ki ,  pełniący funkeye 

egzekutora miejskiego, uwolniony zo­
stał nietylko od powierzonych mu czyn 
ności egzekutorskich, ale wogóle od 
służby miejskiej.

Wzywa się przeto P- T. strony in- 
teresowaue, ażeby o wymianę kwitów, 
albo też o zaspokojenie pretensyj, ja- 
kieby do p. Jana Wierońskiego, z ty­
tułu jego urzędowania, jako egzekutora 
miejskiego, mieć mogły —  zgłosiły się 
do Wydziału II-go Magistratu w prze­
ciągu trzech miesięcy od dnia i-go li­
stopada 1901 r ., po upływie bowiem 
tego terminu P. T. interesowani z ich 
pretensjami na drogę prawa będą ode­
słani

Kraków, d. 25 października 1901 r.
J. Fri dlan.

W sobotę 23 i w niedzielę 24 
listopada b. r.

w wielkiej sali
SASKO f

odbędą się

2 gościnne

modernistycznego teatru

„ t f b e r b r e t t l11
pod osobistym kferunkiem

l » r a  H A N U S A  H E I N Z !
E A f  K l ł S  l .  2548 4 5

Poczatefc o p d z . % wieczorem.
•  Bliższe szczegóły na plakatach. •  

Sprzedsż biletów
w  k s i ę g a r n i

S. A. Krzym ow skiego.
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NAJLEPSZE HYGIENICZNE

T ow ar y  Gumowe
do celów sanitarnych

polecają 2025 35 0
H e i m  i  S p ó ł k a
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B.
( enniki darmo. — Wysyłka dyskretnie. 

/ Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y A

INTROLIGATORSKA

wiary '/(> <-w., d o  s/>rzedania.
Wiadomości udzieli: Jan Gadowski Kraków, 

ul. Pijarska Nr. 21 2o57 3 3

Tylko 5 koron
kosztuje 4 1 2 kilogr. najlepszego, przy 
prasowaniu uszkodzonego tylko m y ­
d ł a  t o a l e t o w e g o .  Wysyła, 
koło i f  sztuk w różnych zapachach, za 

zaliczką, lub nadesłanier kwoty, pi zez: 
M. Feith/'Wiedei', V II., Maria- 
hilferstrasse Nr 38 2200 9 o

Prasy do siana
do pakowania siana, 

słomy, luu, bawełny, 
wełny; p r a s y  do 

skór, torfu i t. d., 
wyrabiają 

o n a j l e p s z e j  
P ’ k on stru k cji

Ph. Mayfarth & Co.
w W ie d n iu -  

U. 1, Taborstrasse Nr. 71.
fabryki maszyn do uprawy roli z prze­

tworów Z owoców. 29442 a 7
K a t a l o g i  za d a r mo .

Do łaskawej wiadomości;), że

Koniak leczniczy
JA D T O K T C H  DOSTAWCÓW

Cognac,
pierwszorzędnego domu w  tym  dziale 

" Tow arzystw a akcyjnego
z kapitałem 10 milonów,

posiadającego 50 złotych medali i 10 
dyplomów7 honorowych,

jest do nabycia 2350 5 10
w orygin. flaszkach, w poświadczenie 

zaopatrzonych, u 
A l f r e d a  R ,  W e i s s a  

aptekarza w B o c h n i .

C. k. k o n c e s j o n o w a n e

Biuro podróży i spedycyjne
7,0f i  i B  i es i ad ech i e}, 

Oświęcim, Dworzec
sprzedaje 1878 11 o

bilety kolejowe okreżne, 
karty okrętowe 1-szej i Il-piej klasy, 

oraz k a r t j  i n i ę d z } p « k ł d d « w e  dla 
w y ch od źco  w d o  A m eryk i.

- =  Prospekta darmo i opłatnie. —
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M I L I O N Y  D A  1VI
używa „Feeoiiny “

Zapytajcie się swego 1< '■ rza, czy „Feeolina“  
.m e jest na J lep kosmetykiem na skórę, wtosy 

i zęby?
Najbardziej nieczysta twarz

i najbrzydsze ręce nabierają natychmiast ary- 
stoaratrcznej delikutnośęi i form.y przez uży­

wanie „FEE0LINY.“
„FEE0LINA“  jest mydłem złożonem z 42ch 

najszlachetniejszych i najświeższych ziół.
Zapewniamy, że tvszelkie zmarszczki fałdy 

na twarzy wągry, pryszcze, czerwoność nosa 
1 ł d. — przy ożywaniu ,,FEE0LINY“  znikają 
bez śladu.

,,rEEQLlNA“  stanowi najlepszy środek do 
pielęgnowania, czyszczenia i upiększenia wło­
sów, zapobiega wypadaniu włosów, łysieniu 
i chorobom głowy.

„FEEOLINA1 jest również najlepszym i naj­
naturalniej. środkiem do czyszczenia zębów.

Kto „FEEPUNY11 używa regularnie zamiast 
mydła pozostaje młodym i pięknym.

Zobowiązujemy się pieniądze natycnmiast 
zwrócić, gdyby ktokolwiek z „FLE0LINY“  
nie bvł zadowolonym Cena sztuki 1 K., 3 szt 
K.. 2 50, 6 szt. 4 K , 12 szt. K. p orto od je­
dnej sztuki 20 h., od 3 sztuk zwyż 60 h Za 
pobraniem 60 h. wiecej.

Wysyła gi. skład « .  TEITH Wien, 7 Bezirk, 
Mariahilferstrasue 38, I. piętro. 2176 5 0

Założoiiy 1872 r.

RodarekiGwiazdkę 

ij Odbiorczyni!

A T E N T Y
wyrabia inżynier 165 48 52 

M. Gelbhaus,
przez władzę ant i zaprz. rzecznik pat., 

w  Wteduiu, L, Oraben 2 8 1 .

metrów materyj na suknie każdego rodzaju ,  jali : wełnę, 
jedwab, aksamity, barchany, flanele, materye do prania 
sprzeda jecie  ż powodu pory przedświątecznej po eonach 
znacznie niższych od ceny kosztów. Ta wyłącznie u naszej 
firmy nadarzająca się nadzwyczaj korzystna sposobność 
umożliwia naszym P. T. pdbioreom  zaopatrzeuie się na 
Gwiazdkę bardzo tanim snosobem. w rzeczy­

wiście użyteczne i przydatne podarki.

Niech Fani każe sobie przysłać opłatnie całkowity
Zbiór w zorków  gw iazdkow ych ,

których oryginalne próbki będą dla Pani najlepszym dowodem bajecznej taniości i dobroci naszych towarów, 
a których ubfitośc w najrozmaitszych gatunkach materyj, począwszy od najniższych cen, niezawodnie skłoni

Panią do zamówienia. 2507 1 o

otrzyma każdy wspaniale illustrowany katalog gwiazdkowy, który właśnie się 
pojawił. Tysiące oryginalnych odbitek użytecznych 1 zupełniej nowych przed­
miotów na podarki, stosownp dla mężczyzn, pań i dzieci, zdumiewają swem 
niepospolitem wykonaniem i nadzwyczajną taniością.

&u Prix ixe
Wiedeń, I., Gra Den Nr. 15.

H  k  Złoty medal: Karlsbad 1901 r. © ©  ©

H e r b a t a  C e v lo n
Prosto z plantacyj w o r y g i n a l n y c h  pakietach.

I MIGDAŁOWE O T B ^ ., 

l&JEN Fm ror
dzirJaję naskóre nadąjąc 
elastyczność, piękną płeć i

młodzieńczą świeżość. 
Zastępem, zapełnieiiędłii i puder 

«VZACZ“T WYRÓB

w wijjnNii r. lugećk n« 3J ,
: 1: #tngjjynd{ksgdi

Fic-rwsze centralne b iuro i s k ł a d  dla  
Austro-W ogier : 2152 7 13

G. A. MARINITSGH,
Wien, IV., Paulanergasse 10.

N T  Wysyłki n? prowincyę. Cennik oołatr fe.

Największy skład maszyn do szycia i haftu
S I N G E R A

K p a k ó w  1STi >. 1 8  w  R y n k u  g ł ó w n y m ,
poleca maszyny niepi zescignionej trwałości -— najnowszej konstrukcyi a 
nowszej od wszystkich przez inne składy ogłaszanych, czółenkowych, 
pierścieniowych i Vihratting Shutle, jakoteż i wszelkich innych systemów 

z piarwszorzednych światowych fabryk. 2030 41 0
Nauka haftów maszynowych bezpłatnie.

Na wypłaty: ręczne od 30 do 65 z łr , nożne od 40 do 120 złr. — go­
tówką 10% taniej. Najnowsze illustrowane cenniki przesyła franco.

R. PAWŁOWSKI dawniej J. IWANICKI.

Bibułka odznaczona najwyższa nagrodą na wystawie światowej w Paryżu 1900 r 
f j p  cygaretowe odznaczone M v m  medalem na wystawie przyrodniczo-lekarskrni w Krakowie 19u0 r.

Xa iątlanie w ysyłam  flarm o i opłatnie okazy tutek.

Zakład przemysłowy wyrobów papierowych 
oraz tutek cygaretowych

u

99I0RIS
»»

U
u

do tytoniów 
lekkich 

i specjalnych

do tytoniów 
specjalnych

W ŁASYSŁ. BEŁDOWSKISGO
magistra farmacyi i chemika w Krakowie.

Dla łatwego wyboru tutek polecana:
Tutki białe „Noris“

z wata
„ kukurydzowe „Mais Numa“
„ n „Mais Albert“

„ „Mais de jfc*aris“
„ „Maiis Wallis“

egipskie „El Maur"
..Offic. Club“

Idąc z postępem j rozwojem przemysłu i chcąc uspokoić wszelkie wymagania P. T. 
palących papierosy, wprowadziłem tutki .  NORIS' udoskonalone, tem się odznaczające, że 
papieros zapalony nie gaśnie szybko, n ie naeiąya tłuszczem , a wskutek  
tego całego papierosa mozńa sm acznie wypalić.

W ogóle zwracam uwagę na tuthi białe „Nbris“ i kukurydzowe, odznaczają się 
bowiem chłodnym i łagodnym dymem, nie wpływają ujemnie na zmianę7 smaku i zapachu 
tytoniu, a to jest ich bardzo wysoką zaletą, że nie drażnią krtani i nie pobudzają 
wskutek tego do kaszlu.

Liczne uznania, jakie ciągle odbieram, są najlepszym dowodem nie­
pospolitej jakości moich wyrobów.

Do nabycia w handlach i trafikach.
Wyłączny skład na Lwów i wschodnią Galicyę: W składzie osobliwszych gatunków

tytoniu i cygar, ul. Karola Ludwika.

Z Wysokiem poważaniem

W Ł. BEŁDOWSKI, magister farmacji i chemik.
_PP. K upcom , i  C u k iern ik o m  p o leca n i w o r k i p a p iero w e  % p u d e łk a  n a  cu k ry

p o  cen ach  bardzo n isk ich .  1998 9 10

„Edelraute" Eckerta
1101 dletetyozn .tr 18 2

Likier naturalny
z ziół wysokich gór, destylo­
wany, bardzo smaczny, wzma­
cniający żołądek. Na polowa­
niach i wyc>eczkach z wodą 
zmieszany —  daje znakomity 

napój orzeźwiający.
N a j l e p i e j  p o t e c o n y  

środ ek  d om ow y.

uprzywil.

rnbrykł Likierów
Albert Eckert, Graz

Magister farmacyi
z pięcioleciem —  podejmnje się stale 
zastępstw krótszych lub dłuższych. —
Wiadomość: Apteka TCgo Gralew- 
skiego w Krakowie. 2440 8 10

Co to jest
SCHAPEROGRAPH?

S c h a p i r o g r a p l i  jest stanowczo najlepsz. przyrządem do rozmnażania pisma 
drukiem czarnym i różnokolorowym. Daleko więcej niż 10.000 sztuk w użyciu, 
jąena 30 k o r/)- Na żądanie wysyłam ft.‘h a p i r o g r a p l i  do próbnego nżycia 
na pięć dni, a jeśli się nie nada, żądam tylko, by został mi zwrócony opłatnie.

Cenniki za darmo. 2555 2 2
F r i t z  Po ln i, osobl. handel dla przyborów biurowych, Wiedeń, I., Heinrichg. 2.

| I E B £ G A
Spółki
Ekstrakt
mięsny

służy do natychmiastowego przyrządzenia dobrego, posilnego 

rosoiu, pJeps; a w jeonoj cnwili wszelkie zupy o smaku mdłym, 

so sy  jarzyny, tuuziez potrawy mięsne. W artość jego dla ku 

chni polega nietylko na możności wielorakiego zastosowania, 

lecz także i na w ygodzie, oszczędności ze względu na czas, 

taniości i nadzwyczajnej wydajności. Ekstrakt jest wtenczas 

tylko prawdziwym, gdy podpis 1762 2 4

w kolorze błękitnym ciągnie się w poprzek etykietki.

I CERY. 
i  kąpieli

Od roku 1868 jest w użyciu z najlepszym skutkiem

Bergera lecznicze MYDŁO S M 0 Ł 0 W C 0 W E
wypróbowane “ a klinikach i przez wielu praktykujących lekarzy, nietylko w Austro-Węgrzech, 
lecz także w Niemczech, Francyi, Rosji, państwach bałkańskich, Szwajcaryi itp., — przeciw 

c h o r o b o m  s k ó r n y m ,  szczególniej przeciw

w & z e l k i m  w y p z u t o m  s k ó r n y m .
Skutek smołowcowego mydła Bergera jako higienicznego środka do usunięcia łupieżu 1 brody 
do czyszczenia i odwaniania skóry jest równ.eż ogólnie uznary — Bergera 
mydło smorowcowe zawiera 40 procent s m o ł o w c a  drzewnego i wyrósnia się 
znacznie od wszelkich innych m y d e ł  smoło wcowych. — By się o c h r o n i ć  
przed f a ł s z o w m i a m i ,  należy żądać wyraźnie Bergera mydła smołowcowego 
i uważać na taki, jak obok znak ochronny.

W uporczywych cierpieniach skórnych zamiast m y d ł a  s m o ł o w c o w e ­
go  używa się skutecznie

Bergera mydła smołowcowo - siarcŁanego.
Jako łagodniejsze mydło smorowcowe do usunięcia wszelkich N I E C Z Y S T O Ś Ć  

na wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mydło do ryc ia  
dla codziennego użytku służy, zawierające 35 procent gliceryny i pachnące.

Bergera glicerynowe mydło smołowcowe.
Cena kawałka każdego gatunku 35 centów, wraz z opisem użycia.
Z innych leczniczych i kosmetycznych myoeł Bergera poleca się następne, zasługujące 

na uwagę: MYDlO BENZOOWE dla udelikatmema cery; MYDŁO BORAKSOWE przeciw wypry­
skom: MYDŁO KARBOLOWE do wygładzenia cery i b -zn  no apie i jako mydło odwaniające- 
BERGERA IGL1WI0WE MYDŁO DO KĄPIELI I IGLIWIOWE MYDŁO TOALETOWE; BERGERA MYDŁO 
DLA MAŁYCH DZIECI. (Cena 25 centów)

B e r g e r a  mydł o  petroe u l f o l c we
przeciw czerwoności tw-arzy, siności nosa, wyrzutom i swędzeniu skóry; — MYDŁD PRZECIW 
TIEGOM bardzo sknteczne; MYDŁO SIARKOWE przeciw trądzikom i nieczystości twarzy; MYDŁO 
TANNINOWE przeciw poceńiu nóg i wypadaniu włosów:

B e r g e i a  p a s t a  do z ę b ó w  w t u b k a o b ,
najlepszy środek czyszczenia zębów; Nr. ) do zw y jych  zębów, Nr. 2 dla palących. — Genł 
30 centów. Względem wszystkich Linych MYDEŁ BERGERA zwracamy uwagę na sposób uży­
cia. Należy żądać zawsze mydeł Bergera, gdyż istnieją liczne, a bezskuteczne naśladownictwa.

SKŁADY w Krakowie mają pp. aptekarze W. Reayk, M. Proń, J. Lesikowski, Fortunat 
Gralewski, E. Heller, Rosenberg, gopltanty Wiszniewski, (j. Otowski Mlkucki, R  Jahr; 
w Wieliczce B. Miczyństi w Bochni M. Gatty; w Tarnowie J. Sokalski, L. Frauenglas, Niagie- 
łov.ski; w Rzeszowie A. Karpiński; w Nowym Sązczu R. Jakubowski. W. Filipek; w Starym 
Sączu Fiałkowski; w Chrzanowie F. Włocki; w Oświęcimie A. Polaczek; w Żywcu D. Matula, 
L. Graff; w Sędziszowie J. Jaśkiewicz; w jaśle R. Palch; w Wadowicach J. Macudziński; da­
lej we wszystkich aptekach galicyjskich. 856 24 24
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FuSary jedwabne 65 cent
do złr. 3 65, jakoteż zawsze najświeższy czarny, biały i. barwny „jedwab Henneberga“ od 65 ct. do złr. 14 65 za metr

gładki, w prążki, kratki, wzorzysty, damasty i t. d. 320 13 13
Jedwab na suknie ślubne od 65 ct.— złr. 14 65
Damasty jedwabne 66 ct.— złr. 1465
Jedw. suknie bastowe, na suknię złr.8'65— zir. 4275

Fulary jedwabne drukowane od 65 ct.— złr. 3 65 
Jedwab balowy „ 60 ct.— złr. 14 b5
Grenadyny jeawabne % 80 ct.— złr. 7 65

za metr do domu wraz z opłatą pocztową i cłem. — Próbki natychmiast. — Opłata listu do Szwajearyi 25 h.

G. H E N N E B E R G i, ZU R Y C H  (c i i

Pomnik: Krakowa
r wychodzą od miesiąca. TH

Otnu zeszytu 5- kor. 2587 1 17 
Do nabycia w każdej księgarni.

OGŁOSZENIE.
Mam zaszczyt zawiadomili T. T. Publiczność, 

że moją koncessyonowaną Agencyę sprze­
daży i kupna dóbr ziemskich realno­
ści i t. d. orf z Biuro wszelkiej katc- 
goryl służby z dniem 1 października 
1901 r. przeniosłem n Plao Szczepań­
ski Ł. 7, I. piętro. -  Polecając się łaska­
wym względom Szan. Publiczności, zaznaczam, 
że jak dotąd tak i nadal będzie mojem zada­
niem z wszelkich poleceń w zakresie mego 
działania wywiązać się ku wszechstronnemu 
zadowoleniu moich Klientów, 2564 1 5

Z szacunkiem L u ilw ik  / l  t'(lssU>'/»'t .

ŚLIWKI i POWIDŁA
prawdziwe tureckie, świeże, 

oraz w szelk ie T o w a ry  k o rzen n e , 
k o lo n ia ln e , n o ry m b e rsk ie  i re ­

lig ijn e  poleca Handel pod tirmą:

H. Kretschmer
w K r a k o w ie , Ilt/nek {fi. l. 10.

2580 1 12

SŁYNNA. W SWIECIE 
H E R B A T A  P R A W D Z I W A  R O S l J S K A
Tow. kar. Imp. Herbat pod marką ochr. „Okręt“ 

Wą Wissotzkj/ i 8/>. w M oskw ie , 
właśc. 15 fili. dosfawcy dw krul 

Dostar- można w banderol. i pieczęcią
ros. komory opatrzonych paczkach we wszystkich 
lepszych handlach — gdzie niema — wprost u 

Reprezentanta Austryi, Węgier i Niemiec:. 
Jon. Blrnbanm w Krakowie,

Rynek 10, telefon 83. 2581 1 5
eny oryginalne. — Kupcom rabat. =

Pierwsze i najlepsze źródło do nabywania miodu 
i wosku na świece.

Prawdziwe, za co się ręczy, czyste
świece w oskow e

żółty i biały wosk pszczelny

Miód różanyr  l

w puszkach blaszanych po 5 kg., za.l kg. 60 ct., 
puszka 30 ct. Wyborny MIÓD PRASNY w słoi­
kach szklanych po 50 ct . , bardzo godny pole­
cenia dla mających cierpienia piersiowe. W y­
syłka najmniej 2 słoikow po otrzymaniu nale- 
żytości lub za zaliczką. Dla pp. pszczolarzy, 
kupców oraz piernikarzy polecam bardzo tanio 
Miód do karmienia pszczół i miod czysty w be­
czułkach po 60 kg.r i w muiejszych po 20 kg 
i 40 kg., jakoteż MIÓD PLASTRDWY w baryłkach 

po 150 i 500 klgr 2575 1 10 
Prawdziwa, za co sie ręczy, kraińska JA- 

ŁOWCÓWKA oraz WÓDKA NA MIODZIE, litr po 
1 złr. 20 ct. Przez lekarzy polecane.
Jerzy Doienec, handlarz miodu, Lubiana.

W. Sznajdrowicz 
kuśnierz

w^Krakowie, linia A-B L. 45. I. piętro, nad
apteką pod Białym Orłem, 

poleca Sz Publiczności swój obficie i jedy­
nie w towary doborowe zaopatrzony

Skład  futer mesK<ch i damskich,
Serdaczki, Kożuszki damskie, męskie i dzie­
cięce , orygin. Zakopańskie Ułanki, Kryni­
czanki, Węgierki i clukmanki Kościuszkow­
skie. Karazye, Czapki i Paski krakowskie, 
Guńki i Kapelusze góralskie, Zarękawki, 
Kołnierze, Czapki fuxrzane oraz Specyalną 

. pracownię Serdaków.
1 /zyjjiu je wszelkie zamówieuia i napra­

wy pc możliwie niskich cenach. 2565 2 O

K. Zieliński,*
" i optyt, w Mowie, M  A-B. 39,

p o l e c a  swój obficie zaopatrzony 
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  

i m e c h a n i c z n y c h .  
>-rzymuje na składzie oryginalne ame- 
rkańskie: Grafofbny „Columbia" 
i  70 kor. z reproduktorem i rekorde- 
Łn, Gramofony po 120 kor., Wałki 
o grafofonów, oraz Płyty kauczukowe 
o gramofonów z polskiemi melodyami 
oper, ośpiewane przez pierwszorzęd­

nych artystów.
Wszelkie reperacye oraz zamówienia 

a okulary lub binokle ze szkłami kom- 
inowanemi, bez względu na barwę, wy- 
onuje z wszelką dokładnością podług 
rdynacyi P. T. Okulistów we własnej 
-acowr' w przeciągu 24 godzin.
Zamówienia lub reperacye z prowincyi 

iwrotną pocztą.
Posiali i własną szlifiernię do szkieł 

ptycznych, urządzoną podług systemu 
letrycznego. 2032 71 o

HEIM i SPÓŁKA w KRAKOWIE, R y n e k  gJ. 3 7 ,  lin ia  A-di-,
polecają po cenach najumiarkowań.

N A D R ZE W K O !
Dekoracye kompletowane do ubrania całego drzewka 

od 2 kor. do 12 kor.
DEKORACYE i OZDOBY z lamety '(włos aniołów)^ szkła, 

papieru, waty i żelatyny.
Sklanne perły, kule, trąbki, dzwonki, sople lodowe.

8  Aniołki na drzewka 8  Lampiony na drzewko. 8  Szopki u
Stajenki.

Pozłotkę srebrną i złotą. 8  Dyamentynę i śnieg błyszczący.
Girlandy złote, srebrne i kolorowe.

Lichtarzyki ozdobne i zwykłe. 8  Przyrządy do zaświecania 
i gaszenia. 8  Świeczki woskowe, kolor., gładkie i karbowane.

N A G W IA ZD K Ę !
Kotwiczne skrzynki budowlane i Zabawki do uKładania 

(łamigłówki) z fabryki F. Ad. Richtera i Sp. 
ZABAWKI i LALKI gumowe dla dzieci. 8  Piłki gumowe

i salonowe.
8  8  8  Przyrządy gimnastyczne pokojowe. 8  «

Farby artystyczne. «  «  Przyrządy i kompletne kasetki do 
malowania olejnego, akwarelą, na terakocie, drzewie i do 
napryskiwania. 8  Aparaty z igłą platynową do wypalania 
na drzewie i odnośne wzorki. 8  Kompletne kasetki z Przy­
borami do robót włóczkowych i snycerskich. 8  Przedmioty 
8 8 8 8 8 W 8 Z  drzewa i terakoty. 8  8  »  tt n n 8

■Mydła kwiatowe najlepszej ^  
jakości karton zawierający © 

(> sztuk koron PIO. v

2533 3 0Jako p od arek !
MF" MYDŁA i PERFUMY w eleganckich kasetkach i po rozmaitych cenach T H  
Wszelkie inne przybory toaletowe, jak: grzebienie, szczotki do włosów, szczoteczki do zębów, gąbki itp.

$
©

Perfumy, H 'odę kolońską, 
Pudry, Mydła franc., ang., 

niemieckie, i kyajoibe._

LINOLEUM . CERATY, CH ODNIKI, ROGOŻE I , KALOSZE.

Z A W IA D O M IE N IE .
• * Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić, iż dla udogodnienia Szanownej Publiczności, 

oddałem główną sprzedaż moich wyrobów p. 4 n to n ie in n  S ie k a c z o w i w Krakowie przy 
u l. S z e w s k ie )  L. 2 .  któremu co dzień dostarczam świeżych ciast miodowych i H e r b a ­
t n ik ó w , ora: co drugi dzień świeżych pierników wszelkiego rodzaju. . 2582 1 3

Z poważaniem M . M. U r b a ń s k i ,  właściciel fabryki wyrobów miodowych, 
Kraków, ul. Franciszkańska L. 1 (róg ul. Brackiej)

XIII. Walne Zgromadzenie

1)
2 )

w Krakowie
odbędzie się w sobotę dnia 23 listopada 1901 r. o godzinie 4ej 
po południu w sa>i Rady powiatowej przy ul. P i j a r s k ' e j  pod L. 2, 

z następującym porządki :m dziennym:
Odczytanie protokółu.
Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i zamknięcia rachunków- za. rok 
administracyjny 1900/1901.
Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej.-
Wnioski Rady nadzorczej w sprawie rozdziału czystego zysku. 
Wnioski Rady nadzorczej w sprawie zakupna nieruchomości i wy­
budowania magazynów we Lwowie.
Wnioski Członków. 2585 i 2

Prezes Rady nadzorczej: E . I f o j 11(1 TO W icz.

4 )
5)

6 )

Środek do farbowania włosów
EFFEKTOR chroniony) E. LINKA.(prawnie 

chroniony)
przez lekarzy został uznany za nieszkodliwy i polecony, gdyż nie zawiera żadnych 
szkodliwych metalicznych składników, jak ołów, miedź itd., jest dla zdrowia i skóry 
nieszkudliwy, za co się ręczy, farbuje posiwiałe i rude włosy na głowie i brodzie, 
oraz brwi trwale, nie puszczając przy myciu lub w kąpieli parowej, na -zarm, 
ciemno, szaro lub jasnawo. Wielki karton złr. 2-— , karton na próbę złr. ł j— .
Y TTfYTk A D l  f l l U T )  do farbowania ciemnych włosów na złocisty kolor — jedna 
\y\JU lA . AJ I j G B I ±J czwarta liti« flaszka złr. 150. Y

Przy przesyłce 20 centów za opakowanie. 2575 1 10

F , .  L I  N K ,  fryzyer-kosmetyk i specyalista do farbowania włosów, 
Wiedeń, I., Spiegelgasse Nr 19 (Ecke Plankengasse).
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D yetetyezny Środek dla koni, b yd ła  ro g a te g o  i ow ie c . O d  50 lat używ any 
praw ie w e w szystk ich  sta jn ia ch , w  braku apetytu, w  złem  traw ieniu, dla 
p op ra w y  m leka i zw ięk szen ia  w yd a tn ości m leka  u krów  przee iw  pękaniu 
kości. Ć en a  I pudełka  k. 1.40, Vg pu dełk a  70 hal. P raw d ziw y  ty lko  z p o ­
w yższym  znakiem  och ron n y m  do  n a by cia  w e  w szy stk ich  aptekach  i o ro - 
gu ery a ch . G łów ny sk ła d  F ra n c isze k  Jan. Kw izda  c . i k. a u stro -w eg ., k. ru­
m uńsk i i ksiaz. bu lgar d ostaw ca  nadw orny. Aptekarz ok ręgow y , K orneu - 

burgu pod  W iedn iem .
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iniejszem oznajmiamy uprzejmie P. T. Publiczności, że roz­
powszechnienie naszej słynnej m a s z y n y  d o  p f s a u i a  
„ l O K A l - j * *  z pismem natychmiast i trwale widocznem. 

iakoteż z tabulatorem, dotąd niemającym równego sobie, rozpoezęliśmy 
także w A ustryi, i hurtownią sprzedaż na Austro-Węgry powierzyliśmy 
pp. H c h .  S c h o t t  D o n a t h  w  W i e d n i u .

Liczne i wielkie korzyści, jakie t,a maszyna wskazuje wobec ma­
szyn innego systemu, każą nam się spodziewać, że nasza maszyna i tu 
odniesie znowu zwycięstwo nad wszystkiemi innemi.

Sprzedaż oddzielną na okrąg wadowicki i cieszyński, jakoteż na 
Mistek objął p. J a k ó b  B e t t e r  w  Ż y w c u ,  dostawca Związku 
urzędników c. k. kolei państwowych, i na życzenie wysyła bezpłatnie 
swego technika z maszyną, aby zaznajomił ze sposobem pisania, oraz po­
uczył o odpowiedniem obchodzeniu się z maszyną.

Prosimy w razie potrzeby zwrócić się do wymienionego p.. Jakóba 
Bettera i kreślimy się z wysokiem poważaniem 2586 i o

A. G. dawniej Seideł &  Naumanu 
w  D reźnie.

Kurtki myśliwskie (Loden) podszyte 
tlanelą lub futrem ? Kapelusze, 
Czapki, Pończochy i Rękawiczki 
do polowania;

Ubrania jelonkowe;
Kamizelki włóczkowe i jelonkowe

z flanelą:
Bieliznę wełnianą, Skarpebki, Poń­

czochy^ Kamasze kortowe i włó­
czkowe, męskie i damskie; 

Szlafroki Himalaya;
Koce pluszowe i Pledy do podróży; 
Buciki i Pantofle męsliie j damskie; 
Kalosze petersburgskie w wielkim 

wyborze;
POLECAJĄ

2439 8 15

8r. Bilewscy
w Menie ott iścioła N. P. Mani.

,Confiserie Union“
W E  L W O W I E .

Parowa fabryka cukrów i czekolady
t

poleca swoje według najnowszych sposobów i przy zastosowaniu postępowych 
środków wykonane w y ś m ie n ite  krajowe fabrykaty specjalne, jakoto: 

Angielskie, francuskie i szwajcarskie Bonbbny i Cukry wszelkiego rodzaju, Bonbony 
at'aso\v e , Produkta słodowe, Karmelki owocowe, Bonbony salonowe, wyśmienite 
Cukierki deserowe w różnych doborowych gatunkach (Dragees, Pralineas), deserowe 
Pieczywka Biszkopty, JDrbatniid Pierniki, oryentalne Specyały cukrowe, przeróżne 
Artykuły świąteczne na Boże Narodzenie i Wielkanoc — od pojedynczych do najwy­

tworniejszych;
Cukier lodowaty, Owoce kandyzowane, glazurowe, Skórki pomarańczowe kandyzo­
wane, opatentowany Cukier owocowy do smażenia owoców, marmolad, soków i t. p., 
jako względnie najtańszy dodatek zamiast zwykłego cukru burakowego , Sok do 
potraw jako najlepszy i najtańszy środek zamiast masła i miodu, wreszcie rozmaite 

Soki owocowe, Marmolady i t. p.
* Nadm.eniamy, że wszystkie artykuły surowe i materyały potrzebne do wy­

robu naszych produktów, które pobieremy z pierwszorzędnych źródeł, bada i kon­
troluje stale cnemik-sądownie zaprzysiężony. 1882 19 28

Zjednoczone fabryki syropu i oukrów we Lwowie,
Fabi-yka: ul. Zamarutynowsks 21, Zarząd: ul. Łukasińskiego 4

Każdej troskliwej gospodyni
poleca firma JL eonh. J .  O b ^ r l in o h e r  w I n n s b r u c k u  (założona 178B r.) 

zagwarantowaną F i g o w a  K a w ę  2< a p o w  l a  na próbę.
Takowa odejmuje kawie ziarkowej szkodliwe i rozdrażniające działanie, podwyższa 

i udelikatnia jej smak, nadaje wspaniały kolor, jest nadzwyczaj obfitą w zawartość cukru 
i dlatego jako dodatek do kawy bardzo przydatna.

Gdzie mego fabrykatu nie dostanie, przesyłam pocztowe kolis. 2237 8 10

LINOLEUM
(SPEOYALNY HANDEL) 

iiii k o l o r a c h  n a  w s k r o ś  p r z e c h o d z ą c y c h  
wyroby kraj owe i zagranlozne; 

najtrwalsze pokrycie podłogi do całych przestrzeni, także jako chodniki, podkładki przed
umywalnir i jako wielkie dywany.

F. C. (*C I J .J&ANN s Nachfolher A . REICHLE, W IED EŃ .
I . ,  K o l o w r a t r i n g  3 .  2084 l l  12

>l _ p r z e c z v s z c z a j .

s ł a w n e  od d a w n a  i przez znakomitych lekarzy polecone
jako lekko przeczyszczający i rozwalniający środek,

nie przeszkadzają trawieniu i są zupełnie nieszkodliwe. Słodycz tych pigułek sprawia, 
że je nawet dzieci chętnie zażywają.

Pudełeczko w IS  p ig u łk a m i  kosztuje BO l i a l . ,  zwój z 8 pudełkami zawierający 
120  p ig u łe k  kosztuje tylko 2  k o r .

Po otrzymaniu 2 kor. 45 hal. opłacona wysyłka jednego zwoju.

M a l o ó i r  7 Q r l  O i > „ F i l ip a  S e u s t e in a  przeczy- 
O/ltSZty Zt<XfSX<X\j szczających pigułek.11 —  Praw­

dziwe są tylko wtenczas, gdy każde pudełko ma na spodzie 
nasz protokołowany znak „ ś w. L e o p o l d a ^ ,  wyciśnięty 
czerwono - czarnym drukiem. —  Nasze protokołowane pu­
dełka, wskazówki użycia i opakowania muszą być opatrzone 
naszym podpisem: F i l i p  l e u s i c i u ,  a p tek a rz .**

F ilip a  N EU STEIN A
„pod św. Leopoldem11, W ie d e ń ,  I., Plankengasse 6. 2287 7 12

Skład w Krakowie w aptekach: K. Wiszniewskiego i W. Redyka

Apteka

Księgarnia i Skład nut
S. A. Krzyżanowskiego

w Krakowie
poleca: 2566 2 3

W ilk o sz  Jan. „Dziaay“ Adama
Mickiewicza (opracowane \v spo­
sób przystępny). Cena kor. 1 'GO, 
z przesyłką poczt. kor. 1*70.

Do nabycia we wszystkich księgarniach.

We wszystkich księgarniach sprze­
dają dzieła pedagogiczne Reussnera do 
prędkiej i najłatwiejszej nauki języ­
ków obcych bez nauczyciela, z obja­
śnieniem wymowy i kluczem, pod tyt.:

Samouczek:
l*<>l9k« - N ie m ie c k i  kurs w s t ę p n y  (E le ­

m e n ta r z )  po 18, 36 i 60 ct. Kurs I-szy
90 ct., kurs Il-gi złr. 2 40.
1‘ o l s k o  F r a n cn s lt l  kurs I-szy  złr. 1.80, 

kurs Il-gi złr. 4'80. — G r a m a ty k a  P u l. 
s k o  - l 'r a n « u s k a  złr. I 80.

P o l s k o - A n g i e l s k i  kurs I -szy  złr. 112, 
kurs Il-gi złr. 180.

P o l s k o - R u s k i  I -szy  kurs złr. 2'10, H - g i  
kurs złr. 2’70.

A m e r y k a ń s k i  P r z e w o d n ik  z rozmówka­
mi angielskiemi 75 ct. 2483 3 25

Główny skład w Księgarni Dra Mad. 
Witkowskiego w Krakowi'

Patenty na wynalazki
wyrabia i zużytkowuje 25 38

inż. Kazimierz OSSOWSKI
mięazynarod, biuro patentowe

Berlin, W. Potsdamerstrasse 3.

delikatna, biała, rumiana cera, 
jakoteż twarz bez piegów i nie­
czystości skór., a więc używać

Bergmann’a 
mydła, liliowego

wyrobu bergmanL’a i Spółki 
w Dreźnie i Telschen n/Ł.

(Znak ochronny: „Pwaj górnicy*).
Po 40 ct. za kawałek mają

ni składzie: 1091 27 40 
w IRA K O W IE : M. Proń, aptekarz, 

W. Redyk,
„ K. Wiszniewski,,
| E. Heller, „
„ F. Gralewski, „
„ L. Rosenberg, „

K. Jahr, „
„ J. Hanak, droguer.
„ / nast. Fruncz, „
„ F. Zopoth i Sp., „
„ V Wiśniewski, „
„ J. Keim i Spółka,
„ Roman Drobner,

St. Rożnowski,
Rud. Herliczka; 
Jan Michnik,
R. Jakubowski apt., 
St. Pawłowski ap*., 

„ T Kwieciński drg.;
w PODGÓRZU : L.W.S. Żarski apt.; 
w RZESZOWIE: A. Karpiński, apt.,

„ J Kołodziejowski,
„ Ad Janukajtis;

w WADOWICACH: Kaz. flommć drg.

w BOCHNI: 
w N. SĄCZU

HBiiD’a K e id iM erD i slfie uiBce.
Przez wynalazcę prof. dr. Meidingera wyłącznie 

upoważniona fabryka

c . i k .  iiiM lw or. 
d o s ta w c a .

Wied eń- Dob l ^ng  
i I., K o h l m a r k t  Nr.  7.

PRAGA, Hybernerga88e7, BUDAPESZT ,Thonethof.
Patenty we wszystkich państwach.

Pierw, nagrodami odznacz, na wszyst. wystawach. 

W yborne reguł, wentyl- piece 
z kom inkam i.

Do mieszkań, szkół, biui itd. 
całkiem skromne a gustowne. 
Dowolnie dług0 można palić 
koksem: do 24 godziu trzymają 
ciepło no napaleniu węglami 
kamiennem?

Opalanie kilku pokoi tylko 
jednym piecem.

P i e o e  w a g o n o w e

p i e c e  H e s t i f t *  
Heim a kominki

dym niszczące.
.^Napełniani1 bez hałasu. Frz7  

usuwaniu popiołu i żużli me
ma kurzu By oczyścić z kurza, 
można wierzchnie ściany odjhć
nie rozbierając pieca.

Kominy nie wydaja dymu. Żar trwa p; zez 
czas nieograniczony. Nadają się do każdego 
paliwa. Dotychczasowe osłouy kominki mogą 
być użyte. Jeden kominek może ogrzewać 
kilka pokoi niezależnie.

„Heinuii** 
l*iece M e id iiig er«wsliie.
Ostrzegamy 

przed naśla- 
dowaniami —
zwracając u- 
wagę na znak

MEiDINCEK OEFN

S i, H. H E 1 M.Jm
ochrony, jak tu obok, odlany na wewnętrznej 
stronie Jizwiczek pieca. 2364 6 O

„Heim a“
kaloryfery niszczące dym..

CENTRAL OPAuANlA wszelkich systemów.
S u s z a r n i e  do celów gospodarczo-rolniczych

i przemysłowych.
Illustrowane cenniki za aarmo i opłatnie.

Z Nowej Drukami Jagiellońskiej w Krakowie (ul. Jagiellońska Nr. 10). Rząttea drukami L. K. Górski.

L m A T l | r  Ą  n  T7T7~  T T p I I T T P  7  okulary, cwlkiery, lornetki, barometr/, termometry. 
I \ I I V !  A  u / j  l \  I T j  V V  1 v Z j  I  Urządza dzwonki elektryczne, telefony, gromochrony.

M I , _ _  M i r . i  l i m  01 Zamówienia oraz reperacye wchodzące w zakres optyki i mechaniki, 
Wm H H A K I I W I K  uskutecznia się w krótkim czasie. C o n y  a r k o w a n e .M E C H A N IK  I O PTYK

pr?) ll. Florjaiisliej 12, ictelDmieisb.


